
Obrady
Komisji Rozbroisniowej
ONZ
Dziś, 16 bm., zbiera się na

wniosek amerykański Ko­
misja Rozbrojeniowa ONZ, w

celu przedyskutowania zagad­
nień związanych z rozbroje­
niem.

Jak wiadomo, Związek Ra­
dziecki oponował przeciwko,
iwołaniu tej komisji stwier­
dzając, iż problem rozbroje­
nia powinien być przedysku­
towany na forum Zgromadze­
nia Ogólnego NZ.
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otrzyma budownictwo
Obok dalszego rozwijania produkcji tradycyjnych ma­

teriałów budowlanych przystąpimy w nadchodzącej 5-
latce do wytwarzania szeregu nowych artykułów z tej
branży. Należy podkreślić, że — zgodnie z planami postę­
pu technicznego resortu budownictwa — nad wieloma no­
wymi materiałami zakończono już doświadczenia i próby
laboratoryjne, tak że z uruchomieniem ich masowej pro­
dukcji nie będzie kłopotów.

A więc przede wszystkim w

nadchodzącej 5-latce (począw­
szy już od przyszłego roku),
budownictwo otrzyma metalo­
we, zamiast używanych do­
tychczas drewnianych, oścież­
nice, t. zn. ramy okienne i fu­
tryny. Ich produkcja do 1965
r. wyniesie ponad 800 tys. szt.
Metalowe ościeżnice to pod­
wójna korzyść — z jednej stro­
ny pozwolą na projektowanie
i budowę domów o bardziej
nowoczesnych kostrukcjach, z

Jakie to będą nowości?

drugiej zaś zapewnią poważne
oszczędności deficytowego dre­
wna.

Drugą nowością będzie wata
bazaltowa — cenny materiał
izolacyjny. Dotychczas bowiem
używana wata szklana była
produktem drogim

I wreszcie oczekiwany od
dawna biały oement. Znajdzie
on szerokie zastosowanie przy
robotach elewacyjnych. Wy­
twarzać go będzie cementow­
nia „Wejcherowo

Przystąpimy również do pro-
d.ukcji dwóch nowych ro­
dzajów kruszyw dla bu­
downictwa wielkopłytowe­
go. Jeden gatunek — to lek­
kie kruszywo z łupków, dru­
gie — tzw. gliniec — znajdzie
szerokie zastosowanie przy
budowie domów z wielkich

płyt.

IM

Dziś w Dusznikach

rozpoczyna się

XV Festiwal
Chopinowski

PHENTAN.

Rząd Korei Południowej od­
rzucił propozycję utworzenia

federacji Północnej i Południo­
wej Korei, wysuniętą przez
premiera KRL-D Kim Ir Sena,
w przemówieniu "wygłoszonym
z okazji piętnastolecia wyzwo­
lenia Korei spod jarzma japoń­
skiego.

Dziś, 16 bm. koncertem sym­
fonicznym, w którym solis­

tami będą Irina Zarickaja _

i
Ryszard Bakst, rozpoczyna się
w Dusznikach jubileuszowy —

XV Festiwal Chopinowski.
Program tegorocznego Festi­

walu jest bardzo bogaty: przez
jedenaście dni Duszniki, a

także pobliskie Polanica i Ku­
dowa rozbrzmiewać będą cho­
pinowską muzyką, w wykona­
niu wybitnych pianistów mło­
dego i starszego pokolenia z

kraju i zagranicy.
Po koncercie inauguracyj­

ni m w Dusznikach, w następ­
nych dniach wystąpią: J. Łu-
kcwicz, Simonkova, W. Ka-
stielskij, D. Milanova, L. Gry-
chtołówna, J.. Stempel, I. Za­
rickaja, R. Bakst, K. Morski
i T. Rutkowska.

Festiwal zakończy się 26 bm.
rfcitalem L. Grychtołówny i
D. Milanovej.

Duszniki przygotowały się
starannie do muzycznego świę­
ta. Dla gości przygotowano
wygodne kwatery.

Tuż przed rozpoczęciem Fe­
stiwalu, Duszniki otrzymały
dwie piękne nowe kawiarnie.
W domu, w którym w 1826 r.

koncertował Chopin, otwarto
klub książki i prasy

—e—

Votum

Ulewne desz­
cze nawiedziły
również Lon­
dyn.

FOT. CAF

Wędrująca góra
w Muszynie

wsie grozą i znisicieose

Po podpisaniu dekretu o

nacjonalizacji towarzystw
amerykańskich odbył się w

Hawanie wielki wiec lud­
ności. Uczestnicy manifes­
tacji urządzili „pogrzeb” 26
znacjonalizowanych towa­
rzystw. Na symbolicznych
trumnach umieszczono naz­
wy przedsiębiorstw. Na
zdjęciu: manifestanci niosą
„trumnę” Amerykańskiego
Towarzystwa Elektryczno­
ści. Fot. CAF

Kim Do Jon
premiersiOorei PłiS

Prezydent Korei Południo­
wej, Jun Bo Sun mianował
Kim Do Juna premierem Ko­
rei Południowej.

Kim Do Jun był poprzednio
ministrem finansów i był ści­
śle związany z kołami oba­
lonego reżimu Li Syn Mana.

--- «---

Cfefę
o Mch głowack

BONN.
W Hassloch, w Palatynacie

Reńskim (NRF), przyszło na

świat cielę o dwóch głowach.
Zwierzę to ma czworo oczu,
dwa pyski, ale tylko dwoje
uszu. Lekarze weterynarii
stwierdzili, iż niezwykłe cielę

i można będzie
przy życiu.

w Tiefenellern,
pewna kobieta

Kościelny
zbił Fortunę

wykraCalą# ze shtbeski

datki wiernych
M a dziedzińcu kościoła św.
' ’ Józefa w Pradze Czeskiej,
stoi figura św. Tadeusza. Obok
niej — skarbonka, do której
wrzuca się pieniądze. Kościel­
nym jest tu — a raczej był,
gdyż znalazł się on już za

kratkami — niejaki Josef Pc-
pelka.

Jak się okazało, przez 10 lat
systematycznie wyciągał ze

skarbońki monety i bankno­
ty przy pomocy drucianego
pręta. W czasie rewizji domo­
wej u Popełki znaleziono sto

tysięcy koron w gotówce, de-
w.zy zagraniczne, złote mone­
ty i pierścienie.

Jak widać, skarbonka oka­
zała się dla niego prawdziwą
k<palnią złota.

MOSKWA.

Rada Ministrów ZSRR zwol­
niła z powodu złego stanu

zdrowia N. Palguńowa ze sta­
nowiska generalnego dyrektora
agencji TASS. Funkcję tę peł­
nił on od 1943 r.

Dyrektorem gen. TASS-u
został D. Goriunow, który od
1949 r. do 1957 r. był redakto­
rem nacz. „Komsomolskiej
Prawdy” a od 1957 r. pełnił
funkcję zastępcy redaktora na­
czelnego ,,Prawdy”
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MOSKWA.

Roż.poczęly się rozmowy
między delegacjami rządowymi
ZRA i ZSRR temat współ­
pracy w drugim etapie budo­
wy Tamy Assuańskiej.

SZTOKHOLM.

W Kopenhadze' rozpoczął się
międzynarodowy kongres geo­
logów. Bierze w nim udział

około 3 tysięcy uczonych re­
prezentujących 104 kraje świa­
ta.

*

St. Marein (Au­
rannych 14 bm.

jedna poniosła
autobus usiłując

WIEDEŃ.
W pobliżu

stria) zostało
19 osób, a

śmierć, kiedy
wyprzedzić młodocianego cy­
klistę, żjechał zbyt blisko na

skraj szosy i spadł do głębo­
kiego parowu.

*•

SZTOKHOLM.

15 bm. rozpoczął się w Sztok­
holmie kongres międzynarodo­
wej federacji astronautyki. W
obradach kongresu bierze u-

dział 800 delegatów i gości z

33 krajów. Zapowiedziane jest
wygłoszenie 80 referatów z

dziedziny badania i podboju
kosmosu.

XV obradach bierze udział
nasza delegacja z prezesem
Polskiego Towarzystwa Astro-

nautycznego prof. Z. Pączkow-
skim na czele.

rteufoośd
dla Hammarskjolda
Oytuacja w Kongo jest w

dalszym ciągu nie wyja­
śniona. W poniedziałek, w póź­
nych godzinach wieczornych,
sekretarz generalny ONZ
Hammar.skjoeld oświadczył w

Leopoldville, że zwrócił się do
Rady Bezpieczeństwa celem
odbycia jeszcze jednego po­
siedzenia, dla omówienia sy­
tuacji w Kongo.

Inicjatywa Hammarskjoelda
pozostaje w związku ze stano­
wiskiem premiera Lumum-
by, który stwierdził, że mi­
sja sekretarza generalnego
ONZ w Kongo nie dopro­
wadziła do żadnego rezultatu
oraz iż rząd kongijski stracił
zaufanie do sekretarza gene­
ralnego w związku z jego dzia­
łalnością w rozwiązaniu kry­
zysu kongijskiego.

Przypuszcza się, że nowa se­
sja Rady Bezpieczeństwa zo­
stanie zwołana w środę lub
czwartek.

Przed odlotem z Leopold-
'.ille, sekretarz generalny ONZ
wysiał list do prezydenta Kon­
ga, Kasa Vubu wyrażając żal
z powodu rezultatów jego mi­
sji w Kongo. W drugim liście
do premiera Lumumby, Ham-
niarskjceld stwierdził, że Ra­
da Bezpieczeństwa sama oce­
ni o ile oskarżenia premiera
Konga pod jego adresem są
słuszne.

Jak Wam się podoba... pił­
ka nożna na kucykach? —

(zdjęcie z meczu w BredzieI ^(zdjęcie z m'
1 ▼ w Holandii).

jest zdrowe
utrzymać je

Natomiast
w Bawarii,
znalazła w polu podczas żniw,
dwa młode zajączki, które po­
siadały jedną wspólną głowę.

Potworek żył około 14 dni.
Miał on osiem nóg z czego
dwie na plecach z tyłu głowy,
trpje uszu i dwa ogonku

Kłusownik

postrzelił
kobietę

Tragiczny wypadek wyda­
rzył się w lesie w okolicach
wsi Józefów w powiecie łas­
kim. Miejscowy kłusownik,
51-letni Aleksander Sumiński
postrzelił 42-letnią Katarzynę
Marciniak. Ciężko ranna ko­
bieta z przestrzelonym płu­
cem przewieziona została
szpitala, gdzie walczy
śmiercią.

Kłusownik został areszto­
wany.

Na wiadomość o nowej wędrującej górze, położonej w po­
bliżu Muszyny, nasz sprawozdawca udał się w sobotę na

ten teren, by naocznie przekonać się o przebiegu tego wyda­
rzenia. A oto jego relacja:

Trzy i pół kilometra dzieli
Wapienny od muszyńskiego
rynku. Dzielnica ta. stała się
widownią groźnego zjawiska:
wzgórze Młaki osuwa się w

dół. Wzgórze to, sięgające
swym szczytem podnóża lasu,
jest obecnie pokryte licznymi
pęknięciami, utworzyło się na

nim wiele pagórków i dolin.
Strumyki spływające wzdłuż
zbocza, zmieniły swoje koryta.
Woda — pieniąc się — wytry­
ska z podziemnych źródeł.

Góra wędruje w stronę Po­
pradu. Wygodna droga, dzie­
ląca ją od rzeki, po której to
drodze mogły się dawniej swo­
bodnie wymijać samochody
ciężarowe, jest teraz tak wąska
i kamienista, że mogą z niej
korzystać tylko piesi. Wierzba,
którą od Popradu dzieliło 6
metrów, teraz przesunęła się
wraz z ziemią na sam jego
brzeg.

Kataklizm dotknął również
kilka rodzin, których domy
znajdują się na wzgórzu. Pię­
trowy dom Bolesława Ramsa
jest niebezpiecznie pochylony
a podwórze — to jedno rumo­
wisko, gdyż trzeba było rozwa­
lić stojący na nim mały do-
mek (stajnię i chlew), gdyż
obsuwające się zwały ziemi
napierały na niego z ogromną
siłą. Stary dom Józefa Tokar­
czyka grozi zawaleniem, a no­
wy dom, do którego Tokarczyk
miał się lada dzień wprowa­
dzić — również stracony: fun­
damenty porysowane, między
cegłami szczeliny, ziemia
wszystko rozsadza od spodu.
Góra napiera również na dom
Jana Bocheńskiego. Ściany
pokoju i kuchni są już zaryso­
wane a stajnia, stojąca obok
domu, rozpękła się i zawaliła.

Obsuwanie się wzgórza grozi
ponadto jeszcze poważniejszy­
mi konsekwencjami. Jak już
„Echo” podawało — istnieje o-

bawa o to, by wędrująca zie­
mia nie wtargnęła w nurty Po­
pradu, który w takim wypadku
zmieniłby swoje koryto zale­
wając — leżącą na jego prze­
ciwległym brzegu — dzielnicę
Folwark.

Co wpłynęło na to, że spo­
kojna przez 100 lat góra (po­
noć przed stu laty obsunęła się
ona również) rozpoczęła swą
wędrówkę? Zanim odpowiedź
na to pytanie dadzą geolodzy
— cytuję sądy mieszkańców
wzgórza Młaki:

— Wzgórze to obfituje w

wodę. Jest na nim 8 źródeł „o-
ficjalnych”, a ile jest takich,
o których nie
kryją się we wnętrzu ziemi?
Wody te musiały widocznie
poruszyć ił, znajdujący się tu­
taj również w dużych ilo­
ściach, przy czym procesowi te-

mu na pewno dopomogły ule­
wne lipcowe deszcze.

*

Gdy w sobotę o godz. 16 roz­
mawiałam z Józefem Tokar­
czykiem w pobliżu jego znisz­
czonych zabudowań — usłysza­
łam krótkie trzaski dobywają­
ce się z belek stojącej obok
stodoły. Znak, że ziemia po­
rusza się w dalszym ciągu, że
proces wędrówki wzgórza trwa
nadal.

TANINA LOVELL

List Hertera

w sprawie procesu
Powersa
L? rzedstawiciel departamentu'

stanu USA Wbite oznajmił
15 bm. na ..konferencji praso­
wej w Waszyngtonie, że 12 bm.
ambasador USA w Mos­
kwie, Thompson, wręczył mi­
nistrowi spraw zagranicznych
ZSRR, Gromyce list sekreta­
rza stanu Hertera w sprawie
'■'•^poczynającego się 17 bm.
procesu szpiega amerykańskie­
go Francisa Powersa.

White oświadczył, iż tekst
listu nie zostanie opubliko­
wany, może jedynie podać
dziennikarzom krótkie jego
streszczenie. White zwrócił u-

wagę dziennikarzy na zawar­
te w liście Hertera zarzuty
pod adresem Związku Radziec­
kiego, iż rząd radziecki
odmawiając dopuszczenia do
Powersa oficjalnego przedsta­
wiciela ambasady amerykań­
skiej w Moskwie, ukrywał tym
samym jakoby „pewne aspek­
ty” przygotowań do procesu.

Usiłowania korespondentów,
m in. i korespondenta TASS,
aby wyjaśnić na czym 'opie­
rają się zarzuty wobec ZSRR
me przyniosły żadnych rezul­
tatów.

Pji0_4-8-1170

Czytelnicy „Echa*

wiemy, które

utro Kraków będzie
pod wpływem niżu.
Zachmurzenie duże
z rozpogodzeniami.
Chwilami przelotne
opady deszczu. Wiatr
zachodni 5—10 m-'sek.
Temperatura + 18 do
+20st.C.

- pawodzlanoD
Akcja pomocy powodzianom za­

tacza wśród Czytelników ,,Echa’*
coraz szersze kręgi obejmując co­
raz to nowe instytucje, organiza­
cje,zaktzdy pracy, uczestników in­
dywidualnych. Przyłączyła się do

akcji P. BRONISŁAWA WAS IL­
KOWSKA zam. w Krakowie Ry­
nek Gl. 38/4, wpłacając na konto

pomocy powodzianom 175 zł.
Nie pozostali obojętni wobec

dotkniętych klęską krakowscy
studenci. ZRZESZENIE STUDEN­
TÓW POLSKICH w Krakowie

przekazało dla powodzian 272 zł
70 gr.

Wszystkim którzy przejawili tak
wiele dobrej woli i ofiarności,
d?. ęki którym z dnia na dzień

powiększa się o poważne sumy
fundhsz pomocy powodzianom
przesyłamy gorące podziękowania
i pozdrowienia-
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Już się nie opłaca

wykształce-
aferzystów.

a Pleśiński

Odpowiedz
rządów państw IATO

na notę rządu PRL
\A/ ostatnich

’ ’

rządów
przekazała
wom dyplomatycznym PRL w

tych krajach odpowiedzi na

notę rządu PRL wystosowaną
w związku ze znanym przemó­
wieniem kanclerza Adenauera
W Dusseldorfie z 10. VII. br.
Jak wiadomo, nota polska do­
magała się od państw NATO
odpowiedzi na cztery pytania,
a mianowicie: czy istnieją w

ramach NATO lub poza nimi
jakiekolwiek

’

zobowiązania
krajów NATO do udzielenia
pomocy NRF w jej roszcze­
niach terytorialnych wobec
Polski, czy istnieją w stosun­
kach między danymi państwa­
mi a NRF jakieś podstawy u-

isgssssnaaaasaiKHMBB
Wytyczne rządowe

dniach większość
państw NATO
przedstawić’elst-

do budżetów rad narado wych

innym. Oni byli
„orłami, które

Minęły dwa tygodnie proce­
su b. dyr, Warszawskich Za­
kładów Garbarskich Eugeniu­
sza Galickiego i 22 jego kom­
panów. Wyjaśnienia złożyło
pierwszych piętnastu oskarżo­
nych.

Większość z nich to ludzie

legitymujący się zaledwie kil­
koma oddz ałami szkoły pod­
stawowej. Wyjątek stanowią
trzej z podśądnych: b. dyr.
Galicki, jego sąs.ad z An na —

Michał Nowik, zatrudniony...
w wydawnictwach komunika­
cyjnych, który Odbierał więk­
szość skradzionego towaru i

rozprowadzał go dalej oraz

Adolf Plesiński — Wiceprezes
Krajowego Związku Spółdziel­
ni Garbarskich i Skórzanych w

Krakowie.

Ten ostatni za łapówki parał
się potwierdzaniem rzekomego
otrzymania transportu skór.
Galicki zyskał na tym proce­
derze 1 m’n 100 tys., Nowik

ponad 750 tys. zł,
— 550 tys. zł.

Ci trzćj ludzie z

niem byli bossami
W ich głowach wylęgały się
coraz to nowe projekty okra­
dania państwa. Oni załatwiali

robotę papierkową, nie bru­
dzili rąk skórą, zajęcie tó

pozostawiając
„mózgami” i

czuwały”, o czym tak wiele

słyszało się i nadal jeśzcze
słyszy na procesie z wypowie­
dzi pozostałych oskarżonych.

tch zaufanymi ludźmi byli
majstrowie: Wiktor Ostrowski
i Józef Stryjewski (odpowia­
dać będą w innym procesie)
oraz Śtaniślawr Malanowski. Ci

wydawali polecenia pózdsta-
łym. Ale każdy z aferzystów,
nawet jeśli był małą fefbką
w machinie przestępstw —

przyczynił się do spowodowa­
nia olbrzymich strat.

W stworzonej przez siebie

przestępczej organzacji, afe­
rzyści zaprowadzili żelazną
dyscyplinę. Każdy miał do

wykonania określone zadanie
i nie wolno mu było intereso­
wać s ę dalszymi etapami prze­
stępczego procederu. Tej dy­
scypliny bossowie przestrzega­
li z że'azną konsekwencją. Mó­
wił ó tym, składając wyjaśnie­
nia b. magazynier Wacław Dy-
niewicz. Opowiadl jak pod­
czas ładowania skóry na sa­
mochód powiedział Nowikowi,
że „już starczy, bo dokumenty
oplewiają na taką ilość towa­
ru”. Usłyszał wówczas: „ty
durn’u. masz słuchać i robić,
inni za ciebie myślą”. Potwier­
dził to również konwojent kra­
dzionego towaru Tadeusz Ko­
nopka or?z kierowca Jan Kraw­
czyński i inni oskarżeni.

Fakty świadczą ostatnio
zahamowaniu

gosnod?rczej. Przyczyny
pocieszającego zjawiska
jaśni! G llcki. Na jódnym z

zakonspirowanych zebrań w

1959 r. oświadczył on swym
wspólnikom, że , obecnie już
n’e cnłaca się kraść bo zapa­
dają bardzo Surowe wyroki”.
Proces, w którym staje ó-bee-
n e, j ko oskarżóny — potwier­
dza te racje.

S. ORŁOWSKI

o

przestępczości
tego
wy-

poważni ające kanclerza Ade- j
nauera do jego wypowiedzi, l
czy oświadczenie diisseldorf- |
skie zostało dokonane za wie- i
dzą aliantów NRF oraz jak I

kraje te ustosunkowują się do
roszczeń NRF w stosunku do
terytortom polskiego i do re­
wizjonistycznych poczynań w

NRF.
Rząd Stanów Zjednoczonych

w swej odpowiedzi przypomi­
na postanowienia Układu
Poczdamskiego w sprawie gra­
nicy polsko - niemieckiej i
stwierdza, że „NRF nigdy nie ■
ubiegała się, ani nie uzyskała!
....---------------------

------------

,

I

W hucie „Warszawa" zosta­
ła dziś przekazana do eks­
ploatacji walec wnia-zgnią-
tacz o wydajności ok. 600
tys. ton rocznie. Na zdjęciu:
Klatka walcownicza.

CAF — fot. Grzęda

FSnał

„Kongresu piękności
Na międzynarodowym kon­

gresie piękności, który odbył
się w Los Angeles, I miejsce
zajęła .,miss Kolumbii”, 21-let-
nia Stella Marąuez, wyprze­
dzając „miss Indii”, „miss Is­
landii”, „miss Wielkiej Bry­
tanii” i .,misś USA”.

Pólka Marzena Malinowska
znalazła się wśród 15 półfina-
listek tego konkursu.

----- •-----
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Zginął
na terze kolejowym

Po torze kolejowym między
Pudlówklem a Poddębicami
(Łódzkie) szedł 58-letni mie­
szkaniec Zduńskiej Woli —

Stanisław Lipiński. W pewnym
momencie zobaczywszy, że po
torze, po którym kroczył, zbli­
ża się pociąg towarowy, Li­
piński przeszedł na sąsiedni
tor. Niestety i po tym torze
z przeciwnego kierunku nad­
jechał inny pociąg.

Pcd kołami lokomotywy Li­
piński poniósł śmierć na miej­
scu.

Wal^a o życie w głębinach oceanicznych

Niezwykły wyczyn

radzieckiego nurka
Kómśomolskaja Prawda”

donosi, że mieszkaniec
jednej ze wsi w rójonie Kra­
snojarska, Wiktor Worozejkiń
otrzymał w tych dniach pre­
zenty od marynarzy Pacyfiku
— specjalnie wyposażony sa­
mochód .,Moskwicz” i tzw.

kombajn radio-tolewizyjny
„Białoruś”.

Kilka lat temu pracował on

jako nurek. Pewnego dnia
wszsdł do wody, aby pomóc
koledze, który na skutek poplą­
tania się przewodu powietrzne­
go znalazł się w niebezpiecznej
sytuacji. Zaskoczony i przera-

l

W „lajkoniku64
W losowaniu „Lajkonika” w 174-

tej grze, która odbyła się w dniu
14 śierpnia 1960 r. w Rabce, wylo­
sowano następujące liczby: 41, 46,
19, 27, 22.

Premiowane końcówki bandę roi:

497, 683, 562.

żony kolega Stawił swemu

wybawcy <spór i Worozejkiń
musiał ponad godzinę dosłow­
nie walczyć ż nim na głębo­
kości 76 metrów pod po­
wierzchnią oceanu.

W tym czasie . zaczął się
sztorm, w wyniku którego obu
nurków trzeba. było wyciąg­
nąć na powietrze bez przepi­
sowych „postojów”, Co kilka­
naście metrów. Obu im zagra­
żała tzw. choroba kesonowa
Dlatego też nurków umiesz­
czono w komorze kompensa­
cyjnej. w której Worozejkiń
— wbrew zasadom zabrania­
jącym poruszania się — prżez
39 godzin szarpał i poruszał
towarzysza, nie dając mu zas­
nąć, ratując mu w ten sposób
ponownie życie.

W efekcie bohaterski nurek
zapad! ciężko na zdrowiu, tra­
cąc władzę w obu nogacn.
Dziennik donosi jednak, żc
obecnie organizm Worozejkina
pokonał chorobę.

Około 5-procenlowy
wzrost budżetów terenowych

w 1961 roku
O ady narodowe otrzymały wytyczne rządowe do budźe-
1 ' tów terenowych na 19S1 r.

Zgodnie z wytycznymi, bu­
dżety terenowe w roku przy­
szłym mają zamknąć się —

po stronie dochodów jak i wy­
datków— kwotą 52 6 mld zł.
Oznacza to ogólny, ok. 5 proc.

----- ®-----

Dwie koncepcje
zagospodarowania
Podtatrza

w latach
przestrzenny

\KJ czasie sobotniego podsumo-
’ * wania dyskusji na temat

planu przestrzennego zagospo­
darowania Podtatrza nastąpiło
starcie dwóch koncepcji. Część
uczestników obrad kwestiono­
wała słuszność opracowywania
planów idealnych, gdyż w

pierwszym rzędzie możliwości
finansowe decydują o roz.woju
w tym lub innym kierunku.

Większa część uczestników
uznała dążenie do opracowania
planów za słuszne, przytacza­
jąc jako dowód swej racji fakt,
że opracowany przez prof.
Chmielewskiego
1935—36 plan
pozostał podstawą i obecnego
planu, a pewne elementy pro­
jektu zostały już dawno zreali­
zowane.

Następnie odczytano spra­
wozdania z obrad -poszczegól­
nych sekcji fachowych, przeka­
zując szereg wniosków dla dal­
szych opracowań, jak również

postulat, aby projektem planu
regionalnego zajęła się Polska
Akademia Nauk, podobnie jak
zajmuje się Górnośląskim O-

kręgiem Przemysłowym.
Niestety, na naradę nie przy­

szli i nic wobec tego nie po­
wiedzieli przedstawiciele spor­
tu i turystyki z wczasami
chociaż architektom bardzo za­
leżało na ich uwagach.

r.

wzrost wysokości tych
tów w porównaniu z

bież.
Planuje się, że dochody wla-

'sne wszystkich rad narodo­
wych wyniosą ok. 26 8 mld zl.

Źródłem tych dochodów będzie

przede wszystkim działalność go­
spodarcza przedsiębiorstw przemy­
słowych, handlowych, komunika­
cyjnych i usługowych powiąza­
nych z radami narodowymi, a tak­
że podatki z gospodarki nieuspo­
łecznionej oraz podatki i opłaty
płacone przez ludność,

Jak przedstawiać się będą
wydatki budżetów terenowych
w roku przyszłym?

Wydatki tzw. bieżące mają
wynieść 34,7 mld zł.

Kwoty przeznaczone na finanso­
wanie

ponad
ćję —

cele
sko 22 mld zł; w tej ostatniej
dziedzinie przeznaczy się na zdro­
wie i kultur? fizyczną 10,8 mld

zł, na oświatę 1 wychowanie —

3,3, szkolnictwo zawodowe — bli­
sko 1,3, kulturę i sztukę — 0 .9

oraz na inne świadczenia socjal­
ne—0,7mldzł.

Łącznie wydatki z budżetów
terenowych osiągną w 1961 r.

sumę 52,6 mld zł. Z dochodów
własnych rady narodowe wy­
dadzą 26,8 mld zł, pozostała
część pokryta zostanie dotacją
wyrównawczą z budżetu cen­
tralnego.

Do 25 września br. rady na­
rodowe przedłożą projekty
swych budżetów, uchwalone
przez prezydia.

budże-
rokiem

gospodarki terenowej —

9.7 mld zl, na admlnistra-

blisko 3 mld zl oraz na

Soejalno-kulturalne — bli-

Zbrodniarz hitlerowski

zausznikiem Adenauera

Dokument

o ścisłej współpracy
Eichmaan-filobke

i

(bz) Zachodnioniemiecki tygodnik
„Wę-stdeutśehe Illustrierti"

opublikował nowy dokument
obciążający Globkego.

Jest to rozkaz Eichmanna
wydany w porozumieniu ż
Glóbke i zawierający polece­
nie aresztowania i wysłania
do obozu zagłady w Bergen-
Belsen wszystkich obywate­
li argentyńskich pochodzenia
żydowskiego, mieszkających w

okupowanej Europie.
_____ _ , . Jak wiadomo, Globke —

gowani uporczywym kwaka-' dziś zausznik polityczny Ade-
niem stada kaczek udali się r.auera — w czasie wojny
za nim . nad pobliski, wypeł- . współpracował blisko z wże­
niony wodą rów i... zdążyli je- kującym obecnie na rozprawę
szcze wyciągnąć z niego to- zbrodniarzem Eichmańnem,
nącą 14-miesięczńa Mirosła- rad „ostatecznym rozwiąza-
wę Majewską.______________ 'niem kwestii żydowskiej”.

Ratunek
nadszedł w sarnę porę

W Grudziądzu, wydarzył się
ośtatnio niezwykły wypadek;
lokatorzy jednego z domów
przy ul. Kunickiego, zaintry-j

żadnej pomocy ze strony swych
sojuszników z NATO w for­
sowaniu żądań terytorialnych,
ani też w rzeczywistości ich
nie forsuje". Po podkreśleniu
rzekomo obronnego charakteru
NATO, nota stwierdza, że

między krajami NATO nie ma

wzajemnych zobowiązań, które
nie byłyby publiczinie znane.

Nota francuska podkreśla,
że „stanowisko rządu francu­
skiego w sprawach poruszo­
nych w nocie polskiej zostało
publiczinie ujawnione".

Nota rządu brytyjskiego po­
wtarzając znane tezy na te­
mat postanowień poczdamskich
i na temat deklaracji rządu
Adenauera o nieużyciu siły
stwierdza równocześnie, że w

sprawach poruszonych przez
rząd PRL rządy państw NATO
nie zaciągnęły jakichkolwiek
zobowiązań, ani nie zaanga­
żowały się w jakikolwiek spo­
sób, który nie byłby powszech­
nie znany.

Równocześnie jednak rządy
tych państw nadal uchylają się
od wyraźnego ustosunkowania
s:ę i odgrodzenia od rewizjo-
nizmu zachodnioniemieckiego.

W niektórych notach czy­
nione są próby wybielania
kanclerza Adenauera w powo­
łaniu się na jego oświadcze­
nie o nieużyciu siły. Jest oczy­
wiste, że nie można przyjąć za

dobrą monetę oświadczeń
kanclerza Adenauera o nie-
uciekaniu się do użycia siły
dla zmiany granic.

Jeśli chodzi o twierdzenie
zawarte w nocie rządu USA
o rzekomych stałych wysiłkach
zmierzających do zapobieżenia
przedłużaniu się podziału Nie­
miec, to można jedynie wyra­
zić zdziwienie, że twierdzi to

rząd państwa, które przez swą
politykę popierania odbudowy
militaryzmu niemieckiego po­
nosi główną odpowiedzialność
za obecny stan w Niemczech.

■—®—

Epidemia
tyfusu i cholery
w Indiach

DELHI ,

Notowane co roku w Okresie
monsunów nasilenie róż­

nych epidemii, jest w bieżą­
cym roku w Indiach szczegól­
nie silne.

Niedawna epidemia tyfusu
w stanie Uttar Pradesz po­
chłonęła 1200 ofiar.

W pobliżu Delhi, wybuchła
cetatnio epidemia cholery.

Dotychczas, na chorobę tę
zrtiarłó w okolicach stolicy 150
osób.

W WIELU WSIACH, gdzie
żniwa zostały już zakończone

odbyły się 14 i 15 bm. pierw­
sze w tym roku, tak trudnym
dla rolnictwa, tradycyjne do­
ży nici.

W WOJ. KRAKOWSKIM,
we wsi Mletniów k. Wieliczki,
organizatorem dożynek było
koło ZMW. Również we wsi
Bibice (pow. Kraków) serdecz­
nie podejmowano członków e-

kip robotniczych, m. in. z Kom­
binatu im. Lenina, którzy po­
magali przy żniwach.

PO WYPOCZYNKU w naszym
kraju, 15 bm. opuścił Polskę,
udając się w drogę- powrotną
do Związku Radzieckiego, mi­
nister obrony ZSRR, Marszałek
Związku Radzieckiego, Rodion
Malinowski wraz z rodziną.

NA PODSTAWIE materiałów

naczelnej dyrekcji archiwów

państwowych opracowana zo­
stała przez Emanuela Halicza i

wydana drukiem przez PWN

pierwsza dotychczas publika­
cja zawierająca pełną doku­
mentację procesu Romualda

Traugutta i członków Rządu
Narodowego z lat 1863—1864.

Tytuł nowej publikacji brzmi:
..Proces Romualda Traugutta 1
członków Rządu Narodowego”.

niepodległą republiką
Makarios-
pierwszym prezydentem
D o 82 latach panowania bry-
1 tyjskiego, Cypr stał się o

północy z poniedziałku na

wtorek niepodległym pań-
siwem — Republiką Cypryj­
ską.

Dziś, we wtorek odbędzie się
uroczystość przejęcia władzy
na Cyprze przez Makariosa i
Kutczuka. Arcybiskup Maka-
rios,
ków
cLejmuje urząd prezydenta, a

dr Kutczuk, przywódca mniej­
szości tureckiej na Cyprze —

wiceprezydenta.---©--

HepiliIOw
Kongo Środkowe
-23 niepodległym
państwem
afrykańskim
■jC bm. proklamowano nowe

1 niepodległe państwo afry­
kańskie — Republikę Kongo
Środkowe.

Jest to 23 z kolei niezależne
państwo afrykańskie. Republi­
ka pozestaje członkiem Wspól­
noty Francuskiej.

Stolicą kraju jest Brazzavil-
Ie. Prezydentem i premierem
nowej republiki został Fulbert
Youlou.

przywódca Cypryjczy-
pochodzenia greckiego,

Tajemniczo
eksplozja w USA
\AJ Houston, w stanie Texas,
’ * nastąpiła 15 bm. gwałto­

wną eksplozja w zakładach
„Rheem Manufacturing Com­
pany”. Pod gruzami fabryki
zginęło kilku robotników. Li­
czba rannych nie jest jeszcze
znana.

Jak podają agencje zachod-
n.e, w zakładach prowadzono
osłoniętą tajemnicą, produk­
cję na zamówienie państwa.

Ktromka wypadków
© 21-letnia Alicja Oióg zamiesz- ......... ................... ... . ...

kala przy ul. stromej 7 zatruła . należąca do FranciSŁka 2urkow-

się poważnie wypitą przez o- skieg0. pożar wywołały bawiące
myłkę benzyną. 0 Nieuwaga Sta- '

się dzieci,

ła się również przyczyną zatrucia

płynem do czyszczenia „Tri”. Za- wstał p-ożar w mieszkaniu ob. Wal-

truł się nim 17 lotni Andrzej Grad czaka. Właściciel wychodząc z do-

zam. przy ul. Pawiej 12. Pora- mu pozostawił Włączone
żenią prądem elektrycznym doz- i tlektryczne.
nat 26 letni Stanisław Knap zam. I Podobny wypadek miał

przy ul. Modrzewskiego 25. $ vnv ulicy Waryńskiego
6 letni Jerzy Puchalski zam. Koc- zawiodła prowizoryczna

| Mogilskiej 101 spaliła się stodoła
na lożą n o /Im ITr^nniezlrn

I
,Mą
I Przy ulicy Urzędniczej 62 po-

żelazko

miejsce
8, gdzie
iustala-

myrzów 41 spadl z drzewa łamiąc cJa elektryczna w mieszkaniu Zo-

sobie rękę. A w okresie od so- ; fii KrFsy- w obu wypadkach spa-

boty 13 do 15 bm. Straż Pożarna leniu uległa część umeblowania

zanotowała trzy pożary: przy ul. mieszkań. <hs)

i
I
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Biedny prosi

Auto-stop...dziś w Polsce tego słowa?
Nowa forma turystyki

rozprzestrzeniła się u nas bły­
skawicznie. Dzisiaj trudno już
sobie wyobrazić w lecie szo­
sy, drogi czy autostrady, przy
której nie snułyby się charak­
terystyczne, nietrudne do

spostrzeżenia i rozpoznania,
postacie autostopowiczów.

Właśnie trochę i o te po­
stacie tu chodzi. Autostopowi­
cze — młody i świeżo „naro- na pewno nie wzbudzają w ni-

dzony” turystyczny klan —

'

poczynają sobie już wytwa­
rzać własne zwyczaje i oby­
czaje, swoisty „fason”, sposób
bycia, modę... Spodnie „far-
merki” u chłopców, a „rybacz­
ki” u dziewcząt, kolorowa ko­
szula, czasem fantazyjny ka­
pelusz, torba turystyczna lub
plecak przewieszone niedbale

przez ramię — oto typowy już
u nas strój autostopowiczów.

Tylko, że strój i wygląd —

to wcale nie to samo. Strój
może być bardzo żywy, a wy­
gląd — mocno niechlujny.

Kartki i fcrtntana

moich
kilkuna-

Swoistym
pewna go-
której zja-

. , biednych

o wsparcie...
/Cstatnio dwudniowa
Uchoroba zmusiła mnie

do pozostania w domu. IV

ciągu tych dwóch przedpo­
łudni, gdy urzędowałam ha
łożu boleści, do
drzwi zastukało
stu żebraków,
rekordem była
dżina, w ciągu

• wiło się pięciu
dziadków”. Pomijając fakt,
że za każdym dzwonkiem
zwlekałam się z łóżka, u-

fając, że tym razem to ja­
kaś życzliwa dusza spie­
szy z pomocą, całość im­
prezy zakrawała na kilku-

ziolowy wydatek, co w

. miesięcznym bilansie daje
sumę wcale pokaźną.

Oczywiście, gdy rzecz

rozpatrzymy li tylko z

punktu wui.zen.ia czystego
rozumu, wiadomo, że teo­
retycznie, żądnyen „bied­
nych aziad.ków” być u nas

nie może.. Są domy opieki
ala starców, są emerytury,
są prawa zabezpieczające
ludziom starym alimenty
ze strony wyrodnych dzie­
ci. Nikt u nas nie może
być pozbawiony opieki i
nikt z głodu nie umiera.
Ale te wszystkie rozumo­
we wywody biorą w leo,
gdy człowiek zobaczy przed
swymi drzwiami kornie

schyloną głowę staruszki,
czy też żebrzącego inwali­
dę. Wiadomo bowiem, że
mimo wszystko niejedno­
krotnie ludzie ulegają nie­
szczęściom wcale nieprze­
widzianym przez usiawy.
Ulegają im z własnej czy
swy -.h bliskich winy. Ale
w efekcie są nieszczęśliwi
w swej bezradności i na­
prawdę potrzebują wspar­
cia.

Z drugiej zaś strony
wiemy, że różne obijboki i

pijusy wykorzystują dobre
serce bliźnich, żebrząc po
domach czy restauracja
Sprawę tę należałoby ja
rozsądnie i
„ustawić”
stwowe czy
wystarczają,
jest pomoc
czci'

organizacje jak PCK
Polski Komitet Opieki
mogłyby sprzedawać
powłednich plakietek
formujących, że dana
mienica czy sklep opodat­
kowały się dobrowol
cele społeczne i w zwie
z tym nie udzielają i

nych indywidualnych <

ków?

Wydoje mi się, że
plakietka dawa’aby
szczególnemu obywatelowi
poczucie spełnionego obo­
wiązku względem wszyst-
l:ich „biednych dziadków”,
a co więcej, pewno'ć, że

ofiarowane przez niego
pieniądze trafiają napraw­
dę do tych, którzy ich po­
trzebują. (t>k)
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KOŚ
odpowiednio

Dotacje yań-
miejskie nie

Potrze ona

całego społe-
'twa. Czy zatem takie

czy
nie
od­
ia-

ka-

I

:e na

yzk u

żaćl-
dat-

taka
po-

Któż nie zna jNiestety, w takim właśnie wy-
tglądzie upodobali sobie nie-

Jktórzy nasi autostopowicze,
(uważając to, snadź w cichym,
. ■mimowolnym między sobą po­
rozumieniu za swoisty styl
(turystów szosowych A. D. 1.960.

'.Niewyczysżczona i nieupo-
i rtządkowana odzież, zarost
■rriegolony od wielu dni, brud
— te przykre cechy w tym
roku wśród użytkowników
autostopu "iemal nagminne,

kim zaufania i sympatii. Ani
w przechodniach — obserwa­
torach, ani u mieszkańców
wsi, ani u kierowców. Zwła­
szcza u tych ostatnich. Każdy
kierowca, państwowego czy
prywatnego auta, ciężarówki
czy samochodu osobowego
(szczególnie!) chętniej prze­
cież bierze ze sobą autostopo­
wicza przyzwoicie i kulturalnie

wyglądającego, niźli młodzień­
ca, skądinąd może nawet

sympatycznego, ale niestety
l kapiącego brudem i nonsza­
lanckim chyba niechlujstwem.
I A .nie na próżno przecież ma-

i my w Polsce przysłowie: „Jak
cię widzą, tak cię piseą...”

Skąd właśnie w autostopie
bierze się taka moda na nie­
chlujstwo — trudno zrazu-

i mieć. Przecież ogromna więk­
szość turystów (a wśród nich

przecież bardzo wielu rówie­
śników naszych autostopowi­
czów!), uprawiających trady­
cyjne formy krajoznawstwa:
wędrówki piesze, kolarskie,
kajakowe czy tp. uważa wła­
śnie za punkt swych turysty­
cznych ambicji, aby wyglądać
w czasie swej włóczęgi czysto
i porządnie, myć się i golić,
dbać o odzież i ekwipunek
osobisty.

I skutki dalsze... Nie budzą­
ca zaufania ani przyjaznych
odruchów prezencja wielu na­
szych autostopowiczów (a cza­
sami podobno. również nie

najlepsze zachowanie się pod­
czas transportu, na co uskar­
żają się kierowcy), powoduje
z kolei niebranie ich przez
szoferów na autostopowe środ­
ki przejazdu. Czasami w ró­
żnych okolicach Polski przy­
biera to formy bardzo rażące.
Pewien mój znajomy harcerz
zadał -sobie trud podczas

. swej warty w czasie dnia —

i obliczył, iż obok dwóch au­
tostopowiczów przejechało sto

sześćdziesiąt aut przeróżnej
maści. Dopiero stosześćdziesią-
tepierwsze zareagowało na

rozpaczliwe ich gesty — i za­
trzymało się.

Najpotężniejszy magnes
T nstytut Technologiczny sta-
4 nu Massachusetts (MIT)
przystąpi w roku przyszłym
do budowy najpotężniejszego
w świecie magnesu, dającego
natężenie 250 000 guasów.
Będzie on wytwarzać pole 500

tysięcy razy silniejsze od

ziemskiego pola magnetyczne­
go.

Nowy magnes ma służyć
przede wszystkim do badania

własności i zachowania się a-

tomów w ciałach stałych, jak
również w cieczach i gazach.

Do roku 1970 nie będzie w

kantonie Tessin ani jedne­
go. zdrowego drzewa w tamtej­
szych lasach kasztanowych.
Tak przewidują pesymiści.
Optymiści przedłużają żywot
słynnych lasów o dalsze 5 lat
i mają nadzieję, że w tym
czasie znalezione zostaną je­
dnak środki, które opanują
’■atastrofa1ne wymieranie
drzew. W przeciwnym razie,
lasom kantonu Tessin — naj­
piękniejszemu w całej Szwaj­
carii — grozi ruina. Krajobra­
zowa i materialna. W mniej­
szym stopniu dotknięte zosta­
ły także inne południowe kan­
tony Szwajcarii.Ćo się stało? Od 1948 r. gra­
suje w okolicy Monte Ceneri
rak kasztanów szlachetnych
(Endothia parasitica), który
rozprzestrzenia się stąd na in­
ne kantony i sięga w dolinę

w rowie?
Być może, że liczba ta jest

„nietypowa”. Ale zdaje mi się
mimo wszystko, że tym spo­
śród nas, którzy w ciągu te­
gorocznego lata wędrowali tu
i ówdzie po kraju — utkwił w

pamięci obraz autostopowi-?
ezów, jako młodzieńców leżą-r
cych przez długie godziny bez-r
czyńcie w rc-wach — i czeka-f

jących na okazyjne, a chętne
do ich zabrania auto. A gdy
godziny płyną, to i czas się
dłuży... Więc wychodzą z kie­
szeni na światło dzienne kar­
ty, a czasami i też — dla po­
lepszenia humoru — butelka
wina. Rów przydrożny zmie­
nia się w swoistą, okraszoną
„rozrywkami” poczekalnię.

Ten rów ma tu, niestety, je­
szcze i inne, symboliczne zna­
czenie. Tak się bowiem skła­
da, że piszący te słowa (sam
zresztą autostopowicz) miał
możność przebywania w lecie
roku bieżącego w najbardziej
bodaj atrakcyjnych turystycz­
nie okolicach Polski — na

szlakach dróg licznie i gęsto
. .obesłanych” autostopowicza­
mi. Niestety, autostopowiczów
spotykało się tylko niemal i

wyłącznie na drogach, a mó-
,wiąc ściślej — częściej wła­
śnie w przydrożnych rowach,
gdzie siedzieli i czekali na o-

kazję. Ogromną rzadkością
był autostopowicz napotkany
np. przy zwiedzaniu jakiegoś
zabytku historycznego, przyj
oglądaniu turystycznych obie-5
któw architektury, przyrody^
czy folkloru.

Może niejaka przyczyna le-^
ży w tym, że auto-stop tro-^

chę jednak rozleniwia, uczy#
mimo woti turystycznego wy-?
godnictwa. Wygodniej jest

(Ciąg dalszy na str. 4.)

Herbata może chronić,——-^
przed strontem 90

wom uczonym japońskim
udało się po wielu pró­

bach wykazać, iż tanina, któ­
ra znajduje się w liściach

herbacianych, może pochła­
niać stront 90 (szkodliwy izo­
top radioaktywny) zanim ten

przedostanie się do szpi­
ku kostnego.

Eksperymenty
dzono na myszach.

Znajdzie
pracach

też zastosowanie w

r_____ bardziej praktycz­
nych, np. w kriogenice (bada­
nie niskich temperatur). Wiele

obiecują sobie po magnesie
również fizycy atomowi, m.

in, badacze plazmy (czwarte­
go stanu materii). Od dawna
zwracali oni uwagę na konie­
czność użycia do eksperymen­
tów magnesów silniejszych
niż dotychczasowe.

Głównym konstruktorem

magnesu jest prof. Francis

Bitter.

Giną kasztany w Szwajcarii

szkody w la-
francuskich,

i jugosłowiań-

Renu. Pasożyt ten pochodzi ze

wschodniej Azji. W latach

trzydziestych zniszczył bezpo­
wrotnie ogromne obszary la­
sów w Północnej Ameryce. Do

Europy zawleczony został

prawdopodobnie przez Genuę.
Tu pojawił się po raz pierw­
szy w 1938 r. Odtąd wyrządza
coraz większe
sach włoskich,
hiszpańskich
skich.

Najbogatszy łup znalazł pa­
sożyt w lasach kasztanów

szlachetnych w południowej
Szwajcarii. Wszystkie środki,
jakimi dysponuje się dotych­
czas, opylanie, zastrzyki, wy­
palanie — zawodzą. Infekcja
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Stewardessy

zre-

otrzymały obecności

nie zdołano wykryć.

przeprowa-
Każde

izo-

I

stworzenie doświadczalne o-?

trzymało w pokarmie niewiel-J

ką ilość strontu 90 — po je-#
dnym mikrocurie. Potem po- j
Iowie zwierząt dano dwupro-#
centowy roztwór taniny, uzy-f
skanej z herbaty. Po 48 go- f

dżinach myszy zbadano. W J

szpiku zwierząt, które nie do- #

stały taniny, znajdowało się f
15 proc, strontu 90, natomiast?

w organizmie tych, które ta- ()
ninę
topu

z przyzwoitymi
Saudi Arabia Airways”

zygnowały z angażowania ,

stewardess w Arabii Saudyjskiejf
dla swych linii lotniczych. Były A
bowiem nazbyt kłopotliwe. Osta-i
tecznie godzond się na to, że poj
opuszczeniu lotniska musiały \

spuszczać zasłonę na twarz. Go- X
rzej, ze w czasie pełnienia służ- ?

by w samolotach musiały im to-?

warzyszyć „przyzwoitki”’. Byli ni- ?
mi z reguły męż albo brat, (i)

przenoszona jest przez wiatr.

Pasożyt lokuje się pod korą
i stopniowo przegryza wnę­
trze drzewa. Jedyną nadzieją
na zwalczanie zarazy jest wy­
nalezienie szczepionki antyra-
kcwej, ale jak dotąd środki
takie . nie zostały wyproduko­
wane.

Szkody w Szwajcarii będą
znaczne. W rejonie Monte Ce-
neri lasy kasztanowe tworzą
dwie trzecie całej zieleni. W

całym kantonie Tessin kaszta­
ny szlachetne stanowią
piątą stanu lasów. Ich
czenie zmieni zupełnie
obraz. Rokrocznie zbiór
tanów. v .' Tessin wynosi
liony kilogramów. Dla

je.łną
znisz-

kraj-
kasz-
4 mi-
wielu

jest
uży-

rodzin jest to łatwe i nie wy­
magające
datków

Kasztany
dla części
dzo łubiane pożywienie. Cały
przemysł meblowy Szwajcarii
w olbrzymiej większości uży­
wa drzewa kasztanowego do

produkcji mebli. Ponadto ko­
ra drzew kasztanowych
doskonałym garbnikiem,
wanrm powszechnie w prze­
myśle.

Gdy wymrą lasy w kantonie
Tessin, pociągnie to za sobą
dalsze niezliczone straty.
Na zboczach górskich lasy
chronią glebę przed erozją.
Ich zniknięcie spowoduje

nakładu sił i wy-
źródło utrzymania.
stanowią poza tym

ludności tanie i bar-

W' Krzyszboforach
przy ul. Szcze­
pańskiej 2. czynna
jest codziennie

(prócz poniedział­
ków) w godz. od
10—18 wystawa
fotografiki Ed­
warda HartWiga.
Piękne zdjęcia
warte są obejrze­
nia. Obok zd.ccie

zatytułowane
,Zalew Wiślany”

a poniżej — ..Por-
B. Kuro­

wskiej”.

zmiany w całym układzie wo­
dnym. Z jednej strony wpro­
wadzi zakłócenia w zaopatrze-
:"u w wodę, z drugiej w okre­
sie deszczów sprowadzi groź­
bę powodzi.

W Szwajcarii bije się na

alarm. Władze kantonalne do­
magają się zaangażowania w

walkę z groźnym pasc żytem —

rządu i środków, jakimi dy­
sponuje państwo. Dotychczas
próbowano zwalczać szkodni­
ka lokalnie. Ale środki na ten

cel użyte są daiece nie wy­
starczające. Jeśli nie podjęta
zostanie wszechstronna akcja,
rację będą mieli pesymiści. W
roku 1970 nie będzie już w

Szwajcarii jadalnych kaszta­
nów. Nikt jeszcze nie wie,
czy spełnią się nadzieje opty­
mistów i czy środek na zwal­
czanie raka zostanie w Ogóle
znaleziony, (i)
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Ludzie, przestańcie „kurzyć" papierosy! Śladami
O zv Kolumb był pierwszym
'-z Europejczykiem, który
skosztował tytoniowego dymu,
trudno dziś twierdzić na pew­
no. Być może, że czerwono-

skórzy wodzowie nie poczę­
stowali go fajką pokoju, ale
na pewno odkrywca Ameryki
był świadkiem świąt i obcho­
dów religijnych, kiedy to In­
dianie palili tak dużo, że aż

popadali w stan odrętwienia.
Tajemnicze liście, które pa­

ląc się wytwarzały kłęby aro­
matycznego dymu, przybyły
do Europy w roku 1496. Szyb­
ko znaleźli się entuzjaści tego |
dziwnego dymu, a już praw-1
dziwą modę na żucie czy pa-| jednak wszelkie najtwardsze
lenie tytoniu rozpętał poseł'
francuski w Portugalii, Jean
Nicot (stąd nazwa nikotyny),
zalecając królowej portugal­
skiej, Katarzynie, cudowne
pigułki na wszystkie choro­
by, zrobione ze sproszkowa­
nych liści tytoniu. O tym czy
przeszły królewskie migreny
kroniki milczą. Kto jednak
żyw był i pełen snobizmu, za­
opatrywał się w „proszki z

królewskiego ziela” tak, że
stałe noszenie ze sobą i czę­
stowanie się wzajemne szczyp­
tą tytoniu stało się prawie ka­
nonem towarzyskim.

W jednych krajach, czerpiąc
zyski ze sprzedaży, popierano
palenie, w innych zaś potę­
piano je najsurowiej. W An­
glii np. zdemaskowanych pa­
laczy oprowadzano z pętlą na

szyi, a nałogowców niekiedy,
nawet ścinano, wystawiając
dla przestrogi ich ścięte głowy
z fajką w ustach. Podobnie
rzecz wyglądała i w Rosji. U-
kaz carski nakazywał tortury
dla. tych wszystkich, u któ­
rych znaleziono tytoń, han­
dlarzom zaś tytoniem należało
„rozcinać nozdrza lub obcinać
nosy”.

Wonny nałóg przezwyciężył
i nawet przepisy. Jedni monar­

chowie, jak np. car Piotr I, sa­
mi zasmakowali w wonnym
dymie, inni doszli do wniosku,
że obcinanie nosów czy głów
jest znacznie mniej rentowne
niż wysokie cła, które przy
imporcie tytoniu-.zasilaly soli­
dnie królewskie skarbce. In­
diańskie petum „przechrzczo­
ne” na europejski tytoń za­
władnęło całym światem.

Palili więc nasi pradziado­
wie, palimy i my. Medycyna,
współczesna gromadzi jednak
coraz więcej argumentów wy­
kazujących szkodliwość won-

Piękno Krakowa

Ongiś podczas przeprowadzania przez MPK remontu torów w ul. Kra­
kowskiej w tej oto budce składano narzędzia. Dziś już niepotrzebna,

że jej wygląd mocno odbiega oh zasad schludności i estetyki.
Fot. W . Pawłowski

KURSY
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nego nałogu, uczeni całego
świata dodają wciąż nowe,
ważkie argumenty wskazujące
na trujące działanie nikoty­
ny na prawie wszystkie na­
rządy ludzkiego organizmu.
30—60 miligramów nikotyny
jest śmiertelną dawką dla
człowieka. 300 mg zabija kro­
wę lub konia. Zawartość ni­
kotyny w 1 papierosie wynosi
ponad 10 miligramów, z cze­
go ogromna większość, w za­
leżności od stopnia zaciągania
się — uchodzi na szczęście w

powietrze.
Jeden tylko mózg opiera się

szkodliwemu działaniu tyto­
niu. Nadmierne palenie osła­
bia serce, kurczy nączynia
krwionośne, zatruwa żołądek
i wątrobę. Inne produkty po­
wstające przy spalaniu tyto­
niu i bibułki działają drażnią­
co na drogi oddechowe i, jak
wykazują ostatnie badania,
mogą być przyczyną powsta­
wania raka płuc.

To, że palenie tytoniu szko­
dzi — jest bezapelacyjnym pe­
wnikiem,
nałogu nie
wą prostą
wszystkim,
dnak o zaprzestaniu palenia,
pomoże w tym chwalebnym
zamiarze odpowiednia lektu­
ra. Wydana przez PZWL nie­
wielka książeczka dr J. H. Ba-
yera „Czy i jak odzwyczaić się
od palenia” popularnie, a za­
razem z dużą dozą humoru o-

mawia wszystkie problemy
związane z. tym niebezpiecz­
nym, bo długotrwałym nało­
giem. Kto pragnie głębiej po­
znać procesy działania nikoty­
ny na ludzki organizm, może
się zapoznać z przetłumaczo­
ną na język polski pracą u-

czonego radzieckiego, A. G.
Stojka „Palenie tytoniu”. Pu­
blikacja ta przeznaczona jest
w zasadzie dla lekarzy, jednak
prosty i jasny tok wywodu u-

możliwia i laikowi dokładne
zrozumienie problemu.

Obie książki zawierają bar­
dzo cenne rady — w jaki spo­
sób odzwyczaić się cd pale­
nia. Gdy nie pomoże silna wo­
la, postanowienie zerwania z

nałogiem wzmocnić mogą spe­
cjalne środki farmakologiczne,
metody psychoterapeutyczne I

indywidualne i zbiorowe, a

nawet hipnoza. Zerwanie z

przyzwyczajeniem jest cięż­
kie i trudne, rady fachowców
pomóc więc mogą niejednemu

Wyzwolenie się z

jest jednak snra-

ani łatwą. Tym
którzy myślą je-

utrudnia tylko przechodniom swobodę ruchu,, nie mówiąc już o tym, w niełatwym momencie wal-
*• f-< --------------------- - -u ..... . ■• -iki zsamym sóbą.

Fot. W . Pawłowski I Olb.

PRACOWNICY POSZUKIWANI

PROJEKTANTA - ELEKTRYKA ze znajomo­
ścią instalacji i urządzeń silnoprądowych —

przyjmie Spółdzielnia Pracy „Sccnotechnika”,
Kraków, ul. Sławkowska 11. — Wynagrodze­
nie wg stawek obowiązujących w Biurach
Projektów. . K-5644

KALKULATORA - KOSZTORYSANTA — ze

znajomością robót elektrycznych, instalaćyj-
no-mo.ntażowych i pełnymi kwalifikacjami —

przyjmie Spółdzielnia Pracy „Scenotechnika”,
Kraków, ul Sławkowska 11. — Wynagrodze­
nie wg stawek w Biurach Projektów.

K-5642

GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO o pełnych kwa­
lifikacjach — zatrudni natychmiast Inwalidz­
ka Spółdzielnia Przemysłowo-Handlowa — w

Krakowie, pl Matejki nr 10. K-5657

KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH, z II kat.
prawa jazdy, zatrudnią natychmiast Miejskie
Pralnie w Krakowie, ul. Czarnowiejska 72. —

Zgłoszenia w Referacie Kadr, pokój nr 11.
K-5697

POZNAM uczciwego Pa­
na od lat 60. Cel matry­
monialny. Oferty A-190
„Prąęa” Kraików, Ry­
nek 46.

STARSZA rencistka po­
siadająca własne mieszka­
nie pozna samotnego kul­
turalnego emeryta, powy­
żej szęsćdziesiątki. Oferty
14231 ,.Prasa” Kraków,
Rynek 46.

Praca

REPASACZKA przyjmie
pracę chałupniczą. Oferty
14198 ..Prasa” Kraków,
Rynek 46.

OGRODNIKA, specjalistę
uprawy warzyw, pożąda­
na znajomość hodowli
pieczarek, postukuję do
do współpracy stałej lub
jako doradcy. Warunki do
omówienia. Oferty 14162
. .Prasa” Kraków. Rynek
46.

PRZYJMĘ emerytkę na fi

godzin dziennie — do 2
dzieci. Kraków, Łobzow­
ska25m.3. 14247-g

| WAPNO palone, gwaran-
! towane, dostarczam sa-
’ mochodami. Kraków, ul.

Floriańska 39 m. 5 .

SAMOCHÓD ..Warszawa”

sprzedam. Kraków, ul.
Powiśle 3/8, godz. 17—18.

14158-g

MOTOCYKL DKW 350, na

teleskopach, sprzedam. —

Prokocim, Górników 31,
Bilik. 14190-g

nieuchwytnego pana B.
7nformacja, jaka ukazała

się na łamach naszego
pisma w dniu 25 lipce, lir.

pt.: „W Izbie Wytrzeź­
wień przebywało już ponad
8 tys. osób”, stała się pod-

I stawą felietonu zamiesz-
! czonego w „Życiu Warsza­

wy" , w dniu 2 siennia br.
Dziennikarz ..Życia” wy­
czytał w „Echu”, iż w kra­
kowskiej Izbie Wytrzeź­
wień przebywał sześcio­
krotnie lekarz Piotr B. za­
mieszkały w Warszawie
przy ul. R. 40/58. Felieto­
nista udał się wiec na po­
szukiwanie lekarza B.. któ­
ry „porzuca pacjentów, nie
szczędzi kosztów i mknie
pospiesznym do Krakowa,
po to, aby chlubnie spę­
dzić noc w tzw. hotelu pod
muchą i... w ten sposób
rozsławiać imię stolicy”.

Ale jak się okazuje „re­
kordzista" jest nieuchwyt­
ny. Dziennikarz nad.armo
puka do drzwi mieszkania
nr68przyul.R.40,oróż­
nych porach dnia i nocy.
Sąsiedzi nic nie wiedzą,
albo też nie chcą nic po­
wiedzieć o mieszkańcach
lokalu 68. Również w ad­
ministracji budynków mie­
szkalnych
guruje w

o najem,,
głównych
ny ślad.
księgowości. Pan B.
z opłatą za czynsz
krągłą sumę
tych
cy.
egr.ekivv.ie
p. B. jest
M ieszkąnie

lekarz B. nie fi-
kartotece umów
ani w wykazie

lokatorów.
znajduje

Jedy-•
się w

zalęga
na o-

tysiącu zło-
- czyli za 20 miesię-
Administracja nie

należności, gdyż
nieuchwytny,

odstąpił kole­
dze, a sam. wędruje z miej­
sca na miejsce. Dzienni­
karz udaje się na dalsze
poszukiwanie. W warszaw­
skim rejestrze okazuje się,
iż rzeczywiście był tam. le­
karz internista Piotr B.,
ale został skreślony z ad­
notacją „przeniesiony do

Na ulicach Warszawy roz­
poczęto zdjęcia plenerowe do
komedii filmowej Jerzego Ju-
randota pt. „Mąż swojej żo­
ny”.

Film ten jest debiutem re­
żyserskim młodego realizato­
ra Stanisława Bareji. W roli
tytułowej występuje Broni­
sław Pawlik- znany z filmów
„Orzeł” i „Tysiąc talarów”.

Lokale

DWIE komfortowe garso­
niery, śródmieście Krako­
wa, zamienię na dwupo-
kojowe komfortowe —

mieszkanie. Oferty 14182
„Prasa” Kraków, Ry­
nek 46.

Wakacje spędzona
w rowie?

KIEROWCÓW z I i II kat. prawa jazdy, za­
trudni natychmiast z terenu Krakowa —- oraz

powiatów krakowskiego, myślenickiego, pro-
szowickiego, bocheńskiego i chrzanowskiego
P. P . Poszukiwania Naftowe — Zakład Geofi­
zyki Przemysłu Naflowego — Kraków, ul. Lu­
bicz 25. — Praca w terenie. Zgłoszenia przyj­
muje Dział Organizacji, Zatrudnienia i Płac —

pokój nr 246 od godz. 7 do 15. K-5687

2 BRĄZOWNIKÓW do robót lutowniczych oraz

5 SZLIFIERZY - POI .EROWNIKÓW — przyj­
mie natychmiast Sp-nia Pracy „Elektrometal”
Kraków, ul. Katarzyny 4. K-5676

Matrymonialne

300 matrymonialnych ofert

otrzymasz przesyłając 10
złotych znaczkami! ,,Sy­
renka”, Warszawa. Elek­
toralna 11. K-5446

STARSZY, dyskretny, po­
zna inteligentną, samotną
— bezinteresowną, star­
szą Panią, do lat 60. Cel

towarzyski. — Listy 14181

„Prasa” Kraików, Rynek
1 46.

Nauka

KURSY czeladnicze i mi­
strzowskie. Kursy palaczy
centralnego ogrzewania.
Kursy kroju i szycia 5-
miesięczne i — roczne.

Kursy dziewiarstwa ma­
szynowego prowadzi —

Zakład Doskonalenia Rze­
miosła, Kraków, ul. Die­
tla 38. tel. 210-76. Wpisy
codziennie godz. 8—17 —

soboty 8—13.
K-5460

Sprzedaż
KREDENS kuchenny, du­
ży sprzedam. Kraków,
Krowoderska 68/6. 14185-g

LINOLEUM kolorowe w

dużym wyborze poleca
..Terma”, Kraków, Szew-

\ska 23, w podworc-u.

SAMOCHÓD „Octavia Su­
per” sprzedam. Kraków,
telefon 216-26, po połud­
niu. 14171-g

BARAK
około 500 m*

na peryferiach miasta
Krakowa, z dobrym połą­
czeniem tramwajowym —

lub autobusowym
KUPI lub weźmie

W DZIERŻAWĘ
Spółdzielnia Pracy

„SCENOTECHNIKA”
w KRAKOWIE,

ul. LIEROWSZCZYZNA 3.

ZAMIENIĘ 3 pokoje, ku­
chnia, Komfort w Zabrzu,
na podobne lub mniejsze
w Krakowie. Oferty —

14200 „Prasa” Kraków,
Rynek 46.

UCZENNICA szkoły śred­
niej poszykuje pokoju
przy rodzinie. — Oferty
14228 „Prasa” — Kraków,
Rynek 46.

ZAMIENIĘ mieszkanie 2-
pokojowe, kuchnia, kom­
fortowe, w Jaśle, na mie­
szkanie w Krakowie —

okolicy. — Oferty 14153
„Prasa” — Kraków, Ry­
nek 46.

SUPERKOMFORTOWE 2

pokoje, kuchnia, przed­
pokój. Nowa Huta, za­
mienię na komfortowe 2

pokoje, kuchnię z przed­
pokojem Kraków. Ofer­
ty 14252 „Prasa” Kraków,
Rynek 46.

WAPNO, I gatunek, szyb­
ko dostarcza samochodem
Wapiennik — Kraków,
Podwale 3 m. 8.

14239-g

SAMOCHÓD ,,Warszawa”
— sprzedam. Wiadomość:
Jagła r z Stanisław, Kal­
waria Zebrzydowska, Ry­
nek 30, tel. 58. P-926

MATERACE, chodnik ko­
kosowy, sprzedam. Kra­
ków, ad. Słowackiego 14
m. 10. 14270-g

HYDROFOR — do domu
jednorodzinnego, nowy —

czeski, z pompą głębino­
wą, sprzedam pilnie. —

Kraków. Żmujdzka 25 a,

14276-g

POSZUKUJĘ pokoju sub­
lokatorskiego w Krako­
wie (dzielnica Kleparz —

lub Zwierzyniec) — od
września 1960. — Oferty
14255 „Prasa” — Kraków,
Rynek 46.

DŁUGOPISY
napełnia

na poczekaniu
I PUNKT USŁUGOWY:

PLAC WIOSNY LUDÓW 11,
18STYGZNIA, BLOK 9

SPÓŁDZIELNI PRĄCI
„GALATON”.

Krakowa”. Żadnych innych
szczegółów.

Kim jest Piotr R., nie­
malże etatowy klient Izby
Wytrzeźwień? Porzucił
praktykę lekarską? Co
znaczy przeniesiony do
Krakowa? Przez kogo? Po
co? — zad.aje pytanie au­
tor felietonu pt. „Nieu­
chwytny p. B.”.

Po przeczytaniu
słów postanowiliśmy szu­
kać dalej odpowiedzi na

te pytania. Poszukiwania
nasze rozpoczynamy w

Krakowie od Biura Ewi­
dencji Ludności. Okazuje
się, że Piotr B. nie był,
ani nie jest meldowany ani
na pobyt stały, okresowy,
ani czasowy. A więc co

się z nim dzieje, skąd ad­
notacja „przeniesiony do
Krakowa”, skąd jego ciągłe
„odwiedziny” w Izbie Wy­
trzeźwień? Zwracamy się
jeszcze do kierownika
krakowskiej Izby Wytrzeź­
wień.. “

rzem.

pismo, w którym zwracał
się do Ministerstwa Zdro­
wia o

Olsztyńskie,
również pieczątką, na któ­
rej figurowało „Piotr B.
lekarz internista”. Kie­
rownictwo Izby po skiero­
waniu. pisma do Minister­
stwa Zdrowia otrzymało
odpowiedź, iż lekarz Piotr
B. przeniesiony zostanie w

Kieleckie... Ale gdzie w

tej chwili przebywa? .lesz­
cze raz okazuje się, że le­
karz Piotr B. jest nie­
uchwytny!

Wydział Zdrowia Rady
Narodowej m. Krakowa
nic o nim. nie wie. A może
Wydział Zdrowia WRN coś
potrafi na. ten temat po­
wiedzieć? Tutaj odpowiedź
jest interesująca: lekarz
Piotr B. to nałogowy alko­
holik. Wydział Zdrowia
sprzeciwił się zatrudnieniu
go na. stanowisku lekarza.
Proponozeano mu skiero­
wanie clo leczenia odwy­
kowego. Odmówił. W koń­
cu przeniósł się na teren

woj. opolskiego...Ćo robi obecnie Piotr B.?

Czy został tam zatrudnio­
ny na odpowiedzialnym
stanowisku lekarza-intcr-
nisty? Czy nadal pije i
mieszka w „hotelu pod
ćwiąrtką" — tym razem w

Opolu? (Wój.)

tych

Piotr B. jest lęka-
Okazywał on tu

przeniesienie go u>

Dysponował

SKAWINA! 2 pokoje,
kuchnia, komfort, zamie­
nię na pokój. kuchnia,
komfort, w Krakowie. —

Oferty 14334 ..Prasa”
Kraków. Rynek 46.

ZAMIENIĘ dwa pokoje z.

kuchnią w Gdańsku, na

podobne w Krakowie,
Nowej Hucie, lub okoli­
cy. — Ozga Stanisław,

• Gdańsk 4, Bliska 9.
14350-g

ZAMIENIĘ pokój z kuch­
nią 40 mi samodzielne,
Kraków Osiedle Rydla,
na pokój z kuchnią, su-

perkomtortowe. Warunki
do omówienia. Oferty:
14345 „Prasa” Kraików,
Rynek 46.

Nieruchomości

PARCELĘ, 200 sążni, w

Woli Duchackiej, sprze­
dam. Wiadomość: Kra­
ków, Smolki 11 m 3, godz.
15—17. 14202-g

SPRZEDAM dom parte­
rowy w Wieliczce. Dwa
pokoje wolne po kupnie.
Oferty 14207 „Prasa” Kra­
ków, Rynek 46.

SPRZEDAM pilnie kom­
fortową — jednorodzinną
willę, wolną od kwate­
runku, Wola Justowska, 5
pokoi, kuchnia, c. o., 1.500
m* ogrodu, osiatkowane.
Oferty 14256 „Prasa” Kra­
ków', Rynek 46.

SPRZEDAM dom z ogro­
dem. Nowy Sącz, lub za­
mienię mieszkanie trzyiz­
bowe ia pokój z kuchnią
lub dużą pojedynkę. Te­
lefon 495. godz. 16—18 lub
oferty *4222 „Prasa” Kra­
ków, Rynek 46.

Różne

KONSERWACJĘ samo­
chodów osobowych, tanio,
solidnie — poleca „Kon­
serwacja” — Kraków, ul.
Mazowiecka 42.

W3B0-g

.Dokończenie ze str. 3)
zamiast pedałować na rowe­
rze, wiosłować na kajaku, czy
wędrować „per pedes” (co wy­
maga jednak nieco wysiłku i

planowości w zorganizowaniu
sobie turystycznego dnia) —

poleżeć sobie leniwie w przy­
drożnym rowie — i od czasu

do czaśu pomachać ręką z

książeczką auto-stopową w

kierunku przejeżdżającego
auta. Nic dziwnego, że celem,
na który się oczekuje i do
którego się w takich warun­
kach dąży jest jazda. Pa­
sja pochłaniania auto-stopo-
wych kilometrów w wielu
wypadkach zuboża właściwy
cel i sens auto-stopu, pozba­
wia owych wielostronnych,
prawdziwych wrażeń i korzy­
ści jakie daje turystyka/ ce­
lowe i sensowne poznawanie
kraju.

Na pewno wszyscy życzymy
owej siedemdziesięciotysięcz­
nej rzeszy młodzieży, która
wykupiła w tym roku auto­
stopowe książeczki, aby jej
wakacje udały się jak naj­
lepiej. Aby w każdym zakąt­
ku kraju na autostradzie i
szosie napotykała na uśmiech--
nięte i życzliwe twarze kie­
rowców. Ale właśnie dlatego
my, autostopowicze, musimy
zwrócić teraz trochę więcej
uwagi na nasze, tworzone

przecież przez nas samych
„auto-stopowe” obyczaje.
Dbajmy o „honor” i dobre
imię auto-stopu, . o turystycz­
ną kulturę autostopowiczów,
o rozsądek, cel i porządek w

naszych wyprawach, a wów­
czas u innych zdobędziemy
sobie sympatię i przychylność,
a sami dla siebie -—•’ o wiele
szersze bogactwo turystycz­
nych korzyści i wrażeń.

RYSZARD KWIECIŃSKI
----- O-----

POłnocne Słocfej
w śniegu

RZYM

□7 ala chłodów ogarnęła re­
jon Dolomitów w jórnej

Adydze.
Temperatura, która wynosi­

ła do niedawna 20 stopni, spa­
dła do 5 stopni. Górskie miej­
scowości wypoczynkowe ogar­
nięte zostały przez deszcze i
mgły. Szczyt Stelvio pokrył
się 50 cm warstwą śniegu.

Zguby
OKOŃSKA Krystyna —

zam. w Wieliczce. Kazi­
mierza Wielkiego 11, zgu­
biła kartę turystyczną. —

Uczciwego znalaizcę prosi
°

przesianie na w/w ad-

res- 14275-g

SPYTKOWSKI Piotr —

zam. Kraków, Berka Jo-
selewicza 2 — zgubił pie­
czątkę o brzmieniu: Kra­
kowska Spółdzielnia Pra­
cy „Wędliniarz”, Ubojnia
Żywca w Zabierzowie.

KAMECZURA Stefan —

Kraków 27. Rybitwy 12,
zgubił amatorskie prawo
jazdy. 14290-g

W TECHNIKACH ZAOCZNYCH
I ZAOCZNYCH SZIOŁACN MISTRZÓW

mog-ą pracownicy różnych działów gospo­
darki narodowej uzupełnić swe kwalifika­
cje i idobyć świadectwo dojrzałości
względnie dyplom mistrzowski, bez odry­

wania się od pracy zawodowej.

WPISY
na semestr jesienno-zimowy

rozpoczynający się 3 września br.

przyjmują:
TECHNIKUM BUDOWLANE ZAOCZNE

I 2-letnia ZAOCZNA SZKOŁA
MISTRZÓW BUDOWLANYCH

Kraków-Nowa Huta, ul. Lcńskicg0 10,
(Osiedle Szkolne) — tel. 418-21.

Wydziały Technikum: budownictwo ogólne —

budownictwo wiejskie, instalacje sanitarne i
c. o., budowa dróg i mostów, górnictwo od­

krywkowe.
TECHNIKUM MECHANICZNE ZAOCZNE

1 3-letnia SZKOŁA MISTRZÓW
ELEKTRYCZNYCH ZAOCZNA

Al. Mickiewicza 5 — telefon 227-17 .

Wydziały Technikum: mechaniczny o specjalno­
ściach: obróbka skrawaniem — budowa maszyn,
elektryczny o specjał, elektroenergetycznej.

TECHNIKUM EKONOMICZNE ZAOCZNE
Kraków, Kapucyńska 2 — telefon 579-08 .

Specjalności: Ogólno-ekonomitzna — Ekonomi­
ka przemysłu — Administracja terenowa.

Kierunek szkolenia musi odpowiadać spe­
cjalności pracy zawodowej.

Podania przyjmują i informacji udzielają se­
kretariaty szkół w godzinach przedpołudnio­

wych względnie popołudniowych
DO DNIA 31 SIERPNIA 1960 r.
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Podsumowanie strat
Teatry ZUCH, KLEPARZ — nle-

CASS1NO (Bitwy pod Le-

„Akt oskarżenia”

8DĄC
ULICAMI

RAKOWA

„Gdybym to ja miała..."
W zdłuż to-
TM rów kole­

jowych w Pła-
szowie biegnie
ul. Prokocim-

ską. Właściwie
nie tyle „bie-
gnte” ile... pły­
nie, ze wzglę­
du na olbrzy­
mie kałuże i
błoto śmiało
mogące kon­
kurować z ba­

gnami pontyjskimi. Cóż pozo-
staje przechodniom? Jedynym
suchym pasem jest... nasyp
toru kolejowego. Ale tu zno­
wu czyhają nieubłagani straż­
nicy kolejowi i łupią mandat
za mandatem. Mniej bogaci
przechodnie brną więc środ­
kiem bajora nucąc co najwy­
żej „Gdybym to ja ■
skrzydełka jak gąska...”

miała,
'

(wł)

O

fehtnlk kremlu
* Od dnia 17 do 28 sierpnia

wstrzymany zostaje bieg pociągu
nr 3307/3308 na linii Kraków —

Plaszów — Krynica.
W czwartek, p!ątek i sobotę

(18, 19 i 20 bm.) w Domu Żołnie­
rza wystawiona będzie operetka
Dostała „Clivia”. Przedsprzedaż
biletów w kasie Filharmonii, a w

dniu przedstawienia w Teatrze

przy ul. Lubicz’ 48 (od godz. 17).
Zasadnicza Szkoła Budowla­

na (Mechaniczna) przyjmuje jesz­
cze wpisy. Należy się zgłaszać w

sekretariacie szkoły — Nowa Huta,
Al. Lenina 9 (koło Zalewu), pokój
nr 56 w godz. od 9—12.

Przypominamy, że

powszednie o godz. 12,
a w niedzielę o godz. 9 .

— można się przejechać
„Nimfą” lub ,,Światowidem”.

Znużenie, przemęczenie, pro­
filaktyka i leczenie” (cz. II) to

temat odczytu dr Dlużniewskiego,
który usłyszymy jutro, w środę
o godz. 18.30 w KDK, przy Rynku

GL 27.

w dnie
16.30 1 19

12,15 i 18

po Wiśle

powodziowych w Krakowie
Na konferencji Miejskiego

Komitetu Przeciwpowo­
dziowego omówiono szczegó­
łowo skutki minionej powodzi
oraz sposób zapobiegania
klęsce w przyszłości.

Oblicza się, że w dzielnicy
Podgórze powódź spowodowa­
ła szkody sięgające 26 min zł.
w dzielnicy Kleparz — l.OCi
tys. zł, w dzielnicy Zwierzy­
niec — 486 tys. zł oraz w No­
wej Hucie na 1.819 tys. zł.

mp-

rze-

mu-

Nieczynne.

Kina

Na terenie Krakowa zala­
nych zostało 700 ha pól u-

prawnych i łąk, 332 domy,
703 studnie, uszkodzonych i
zniszczonych zostało 120
mostków 1 przepustów, 18 km
dróg oraz 0,5 km wałów o-

chronnych. Aby zapobiec po­
wodzi na przyszłość w dziel­
nicy Mogiła trzeba będzie roz­
legły teren podnieść o 1 m.

W tym celu skieruje się tam

transporty z ziemią wywożoną
z placów budów w Nowej Hu­
cie. Stwierdzono również fakt,
że na terenie Mogiły wóda nie
ma odpływu z rowów melio­
racyjnych, ponieważ wiele i
nich zostało przeciętych róż­
nymi budowlami. Problem ten
również musi być w jakiś
sposób rozwiązany.

Osiedla Kujawy i Chałupy
położone są na terenach ni­
skich, podmokłych. Podczas

ostatniej powodzi do osiedla

Chałupy mieszkańcy przedo­
stawali się jedynie łodziami.
Przede wszystkim więc należy
tu przeprowadzić prace
lioracyjne.

Niezwykle groźną była
Czka Wilga, której koryto
si być uregulowane. Niebez­
pieczny jest również notok
przepływający przez Bieża­
nów. Zalał on w tym roku
65 domów. I tu również po­
trzebna jest rsguląćja rzeki.

W Podgórzu zostało ewa­
kuowanych 115 rodzin, które
powróciły do swych domów
zaraz po ustąpieniu wodv.
Niemniej jednak po dzień dzi­
siejszy mieszkańcy nie mo"3

pozbyć się wody z piwnic
Straż Pożarna już kilkakrot­
nie wypompowywała wodę
która w jakiś czas później z

powrotem napływa do piwnic
Wszystkie uwagi dotyczące

terenów nawiedzanych przez
powódź przekazane zostaną
Prezydium Rady Narodowej
m. Krakowa, które rozpatrzy
możliwości sfinansowania
prac zapobiegawczych prze­
ciwpowodziowych. (z. wój.)

UCIECHA godz. 15.45, 18,
„Pół żartem pół serio”
WANDA. 15.45, 18, 20.18 „

ciemności” (ang.) . SZTUKA 15.30,
18, 20.30 „Miłość po południu”
(USA). WOLNOŚĆ 15.45* 18, 20.15

„Świadek oskarżenia” (USA). —

WARSZAWA 15.45, 18, 20.15 „Casi-
no de Paris”
MŁ. GWARDIA

17.30, 20 „Pułapka” (fr.).
(Zamojskiego 58)
„Teresa
KRAKUS

15.45, 18,
kąd” (USA).
wiecka 44) 17.30, 19.45 „Fałszerz”

20.30

(USA),
,U progu

(fr.-wl.).”

(Lubicz 15) 15,
WRZOS

20.1515.45, u,

Raęuin" (fr.-wl.).
(Al. Krasińskiego

20.15 ,,Jeździec
ISKIERKA

18)
zni-

(Zy-

(CSRS),
czynne,
nino) ok. 20.15
(USA). CKACOV1A (Al. Puszkina)
ok. 20.15 „Rebeka” (USA). ME­
LODIA (Zwierzyniecka 1) 16, 18,
20 „Ludzie w bieli” (fr.). WISŁA

(Gazowa 21) 16, 18, 20 „Pigułki dla
Aurelii” (poi.) . SYGNAŁ (Ogród
Strzel.) ok. 20.30 „Tańczymy wśród

gwiazd” (ausir.). MINIATURKA

(Franciszkańska 1) 15 Program dla

dzieci; 16 i 17 „Wielka rzeka Ob”
i in.; 18, 20 ,.Raj kapitana” (ang.) .

CHEMIK (Borek Fał.) 17, 19 „Zo­
baczymy się w niedzielę” (poi.).
— D(JM ŻOŁNIERZA (Lubicz
48) 15.45, 18, 20.15 „Oni ocalili

Londyn” (ang.) . KULTURA (Ry­
nek Gł. 27) 20.15 „Biedni ale pięk­
ni” (wł.). MIKRO (Dzierżyńskie­
go 5) 18. 20.30 „Los człowieka”

(radź.). ROTUNDA (Al. 3-go Maja
5) 17, 19.15 „Żołnierze” (USA). —

ZWIĄZKOWIEC (Grzegórzecka)
17, 19 „O życie dziecka” (ang.) .

KINA W NOWEJ HUCIE
ŚWIT (Osiedle C-l) 15.45, 18, 20.15

„Zakochała się dziewczyna” (radź.)
MAŁA SALA 17, 19.15 „Niebezpie­
czny wiek” (arg.). ŚWIATOWID
(Al. Lenina) 15.45, 18. 20.15 „Wozy
jadą na zachód” (USA). MAŁA
SALA 17, 19.15 „Wszystko o Ewie”

(USA). AKTUALNOŚCI (Pl. Cen­
tralny) 15 Program dla dzieci; 16

„Antoni Czechow”; 17 „Cyrano
de Bergerac” (USA): 19 „Zemsta
zza grobu” (fr.). BALLADYNA,
KOLOROWE — nieczynne.

Zdjęcie
W. Pawłowski

działkowcy?
W Jesieni Wojewódzki Zarząd

Ogrodów Działkowych namierza

zorganizować dla działkowców oraz

osób interesujących si<? ogrodnic­
twem specjalny kilkudniowy kurs.

Omówione będą na nim wybrane
działy z sadownictwa, warzywni­
ctwa, fcwl.aci.ans.twa, ochrony roślin

oraz nawożenia. Wykładowcami
kursu, będą naukowcy z Zakładu

Ogrodnictwa Wyższej Szkoły Rol­
niczej w Krakowie, (hs)

To nas kosztuje
KI iemało strat przysparza
''•Miejskim Wodociągom ka­
tastrofalny stan wodomierzy.
Blisko połowa liczników — 5
tys. na 11.229 zainstalowanych
— powinna zostać wymienio­
na. Wodomierze służące od lat
są już tak zużyte, że rejestru­
ją przepływ wody bardzo nie­
dokładnie.

Niestety tegoroczny plan
Ministerstwa Gospodarki Ko­
munalnej przewiduje wymia-

nę zaledwie 1590 wodomierzy.
Bez względu na to, czy zużyte
wodomierze mylą się na szko­
dę Miejskich Wodociągów, czy
też lokatorów danej kamie­
nicyw<_"
ten stan rzeczy odbija się na

naszej kieszeni, (bk)

Szalona
ogólnym rozrachunku W ubiegłą sobotę rano po-

i rzeczv odbiia sie na I •'» nad godzinę a dokładnie
1 godz. i 16 min. Czekali po-

Interesujący konkurs

ogłosił PZU

Zespół adiunk­
tów Akademii
Sztuk Pięknych
J. Potępa, M.
Konieczny, J.
Galica oraz ar­
tyści rzeźbiarze
J. Zięba i, A.

Kostrzewa
przeprowadzają
obecnie rekon­
strukcję i kon­
serwację rzeźb
na Teatrze im.
J. Słowackiego.
Na naszym
zdjęciu adiunkt
J. Potępa pod­
czas pracy.

Telewizja

W tym mieszkaniu
może wybuchnqć

epidemia lub pożar!
Dziennikarz pełniąc swe o-

bowiązki rńusi nieraz na­
patrzeć się przedziwnym rze­
czom. wysłuchać przeróżnych
historii. A więc na sygnał
Czytelników ogląda spaceru­
jącego szczura po wystawie
sklepu mięsnego, albo podzi­
wia mysz w butelce z piwem,
żyletkę w bułce itp. itp. Na
prośbę Czytelników reporter
odwiedza mieszkania, w któ­
rych pod łóżkiem hoduje się
króliki, w łazience kozę, na

strychu kury. Wszystkie sy­
gnały zmierzają na ogół w jed­
nym kierunku: ratujcie nas,
pomóżcie nam, interweniujcie.
A my interweniujemy, poma­
gamy. No bo jakże np. może­
my nie interweniować w ta­
kiej chociażby sprawie...

W mieszkaniu nr 6 przy ul.
Szujskiego 3 mieszkają pań­
stwo T. — mąż, żona i dwoje
dzieci — zajmując dwa poko­
je z kuchnią. I wszystko by­
łoby w porządku, gdyby nie
fakt, że współlokatorka Zofia
B. urządziła w swym niewiel­
kim pokoiku placówkę MPO.
Codziennie znosi ona tu stosy
odpadków wybranych z ulicz­
nych koszy na śmieci. Wszel­
kiego rodzaju papiery, niedo­
pałki, odpadki jedzenia sięga­
ją w pokoju wysokości 1,5 .m

(dosłownie)! W tym wszystkim
gnieździ się obywatelka B.
Przez wąskie przejście prowa­
dzące środkiem tego śmietni­
ka (czyli przez pokój) przecho­
dzą do łazienki dzieci p. T., on'
Sśm i jego żona. Co pewien
czas ktoś choruje, zakaża się.
Spodziewać się należy, iż wy­
buchnie tu kiedyś epidemia
tyfusu lub pożar. .....

W dniu 28 maja 1958 r. p. T. I szcie pozytywnie załatwiona.

|
i

I

skierował w tej sprawie pierw­
sze pismo do Miejskiej Stacji
Sanit.-Epid. przy ul. Poselskiej
10. Pozostało beż odpowiedzi.
Równocześnie p. T. przesłał
drugie pismo do Inspektoratu
Sanit.-Epid. Dzielnicy Zwie­
rzyniec, ale i stąd nie otrzy­
mał żadnej odpowiedzi. Dopie­
ro na kolejne pismo wniesione
do tegoż samego Inspektoratu
w dniu 21. XI. 1959 r. nadeszła
odpowiedź następującej treści:
„W odpowiedzi na zażalenie,
zawiadamiam, że Sanitariat
nie ma prawa przeprowadza­
nia kontroli w prywatnych
samodzielnych mieszkaniach".
Podpisał Inspektor Sanitarny
Dzielnicy Zwierzyniec.

Inspektorzy nie zareagowali
również na pismo Krakow­
skiej Komendy Straży Pożar­
nej skierowane do Wydziału
Zdrowia DRN Zwierzyniec.
Komenda Straży pisze: „W
czasie przeprowadzonej kon­
troli bezpieczeństwa przeciw­
pożarowego realności przy ul.
Szujskiego 3/6, II p. stwier­
dzono w mieszkaniu ob. Zofii
B. anormalny stan sanitarny
jak i pod względem bezpie­
czeństwa przeciwpożarowego.
W związku z powyższym Ko­
menda prosi o jak najszybsze
zwołanie komisji przy udzia­
le tut. Komendy jak również
przedstawiciela MO".

I znów upłynęło wiele mie­
sięcy, i znów milczenie.

Ćzy można na to wszystko
patrzeć obojętnie? Czy można
czekać aż wybuchnie tu pożar
lub epidemia? Sprawę tę tym
razem kierujemy pod adresem
Prezydium DRN Zwierzyniec,
wierząc, iż zostanie ona Wre-

Ciekawą inicjatywę wyka­
zał niedawno Państwowy Za­
kład Ubezpieczeń — Oddział
Wojewódzki w Krakowie —

Przy ul. Kośsmazki 2

Ogólnie powiedzieć można,
że w Krakowie nie brakuje
jarzyn ani owoców. Twierdze­
nie to nie dotyczy jednak
sklepu „Warzywa i Owoce”
przy ul. Kościuszki 2. W pla­
cówce tej bezustannie brak
jest ogórków surowych i ki­
szonych, nie można tu kupić
ziemniaków, pomidorów, mar­
chewki oraz ładniejszych o-

woców.

Ponadto we wspomnianej
placówce stale daje
czuć woń gnijarwch
owoców.

Warto by sklepem
interesowała się
Przedsiębiorstwa „W-
Owoce”, (w)

się wy-
jarzyn i

tym za-

dyrekcja
"wa i

Jednym zdaniem

za nowo-W POGONI
czesnością abstrakcyjne:
formy, neony i napisy na

sklepach stają się coraz

mniej... czytelne.
ILE MIESIĘCY trzeba

będzie czekać na naprawę
odcinków kostkowej na­
wierzchni, zniszczonej w

czasie remontu studzienek,
kanalizacyjnych
kerta w pobliżu
kolejowego?

DZIESIĄTKI .

trupów zalegają... wystawy
„Samu” PSS na rogu ul.
Szczepańskiej i Jagielloń-
skiej. (eo)

na ul. De-
przejazdu

pszczelich

drukując i rozprowadzając za

pośrednictwem- wszystkich
swych inspektoratów i od­
działów powiatowych ankiety
informacyjno - popularyzacyj­
ne o ubezpieczeniach, różnych
formach asekuracji począwszy
od szkód, nieszczęśliwych wy­
padków, pożarów, kradzieży
itp.

Wypełnienie ankiety — po
zaznajomieniu się z treścią
ankietowej broszurki, mówią­
cej o działalności PZU — mo­
że przysporzyć uczestnikowi,
w wyniku losowania, jedną z

cennych nagród, m. in. moto­
cykl lub telewizor. Konkurs-
ankieta trwać będzie do 10
września br. — wszyscy chętni
i zainteresowani, bliższych
formacji uzyskać mogą
PZU w Krakowie przy
1-go Maja, (p)

—•

Wołami...

in-
w

ul.

JTziwne rzeczy dzieją
U na ul. Jagiellońskiej,
nawierzchnię coś wzdęło,
dzie powstały olbrzymie dziu­
ry, tam zamuliło część jezdni,
a wszystko to przy minimal­
nej — jak każdy może zaob­
serwować — działalności rąk
ludzkich. Innymi słowy ktoś
ulicę rozbabrał i beztrosko
pozostawił.

Dla pieszych — pół biedy:
przebrnąć można. Gorzej z

samochodami, które mimo
wszystko muszą tędy czasem

przejeżdżać,
dni na

skiej
trwają
iautz
W zmaganiach tych ofiarami
padają przeważnie samocho­
dy, które potem trzeba wycią­
gać z dziur-pułapek. Naj­
lepiej oczywiście przy pomocy
wołów.- (eo)

się
Tu
ów-

Ód wielu więc
odcinku od ul. Szew-
do pl. Szczepańskiego
zmagania kierowców

nawierzchnią ulicy.

jazda...
drożni w Lanckoronie
przybycie autobusu PKS,
ry miał ich zawieźć do Kra­
kowa. Wśród nich było kilka
osób, którym spieszyło się do
pracy (autobus według planu
powinien odjechać o godz.
7.50).

Gdy w końcu rozklekotany
autobus nadjechał a nastę­
pnie po kilkuminutowej
przerwie „wystartował”, kier
rowca chcąc nadrobić opóź­
nienie zaczął popisywać się
„kawalerską jazdą”. Być mo­
że wpłynął na to fakt, że po
wjeżdzie na szosę wadowicką
„napotkał” inny autobus
PKS, z którym rozegrany zo­
stał wyścig. 13 pasażerów, w

tym kilka wystraszonych ko­
biet przeżyło
emocje,
źliśmy
innym
liśmy
jazdu
mańki
szczęście jazda zakończyła się
bez wypadku. t

Wszyscy odetchnęli z ulgą,
kiedy znaleźli się w Krakowie
w czasie 1 godzina 3 minuty
oraz 14,4 sek. Niczego sobie
rekord, jeśli się zważy, że tra­
sa Lanckorona — Kraków
łącznie z objazdem, wzniesie­
niami i odcinkami drogi III
klasy wynosiła prawie 50 km.

Inna sprawa, że pasażero­
wie woleliby przejeżdżać tę
trasę w wyznaczonym czasie
ok. 1.5 godz. oraz według.,
rozkładu jazdy. Tymczasem,

jak twierdzą stali pasażerowie
na tej linii, autobusy PKS
tylko w sporadycznych wy­
padkach jeżdżą punktualnie
(raz na dwa tygodnie) i śred­
nia opóźnień wynosi
tnie około 50 minut.

--- O---
Dlaczego...

na

któ-

niezapomniane
Kilka razy znale-

się na skraju szosy,
znów razem wymusi-
pierwszeństwo prze-

„ocierając” się o fur-
i inne pojazdy, — na

przecię­
ci

ulicą...przy
Lwowską
skiego żaden
nie ostrzega, że z prawej stro­
ny zza domu może nagle wy­
jechać tramwaj? Kiedy za­
kończony zostanie remont III
Mostu a ul. Wielicka otwarta
zostanie znowu dla ruchu
..międzymiastowego” znak ta­
ki jest tu konieczny! (eo)

dojeździe
do ul. Limanow-

znak drogowy

. wtorek — nieczynna.’ Środa. Godz. 18.35 „Taaka ryba*
— rep. 19.05 „Siadami 5-ciu kół o-

limpjiskich” — rep. filmowy. 19.30

Dziennik. 19.55 „Trzej z X-go pa­
wilonu” — program dokumental­
ny. 20.35 Film. 20.50 Zielona tru­
cizna” film.

UWAGA. Za ewentualne zmiany,
które w ostatniej chwili zostają
wprowadzane w repertuarze tea­
trów, kin i telewizji, redakcja nia
blerze odpowiedzialności.

Wysławy — Maae«

MUZEUM HISTORYCZNE, ŚW.
Jana 12 (9—15), NARODOWE, Al.

3-go Maja 1, „Wystawa przern. ar-

tyst. od XI do XVIII w.”,. „Gale­
ria polskiego malarstwa w. XIX I

XX”, „Wystawa malarstwa współ­
czesnego” (10—15). ODDZ. CZAR­
TORYSKICH. Pijarzka 1S „Galeria
malarstwa obcego, rzemiosło ar-

tyst., pamiątki puławskie, zbrojo­
wnia” (10—15), MUZEUM HISTO­
RYCZNE, Pljarska. „Dawne wa­
rownie Krakowa” (9—15). —

PAŁAC SZTUKI, Pl. Szczepański 4

„Wystawa szkiców 1 rysunków”,
DOM PLASTYKÓW, Łobzowska 3

„Wystawa drzeworytów J. Ka­
lińskiej" (10—18). KRZYSZTOFO-

RY, Szczepańska 2 „Wystawa fo­
tografiki Edwarda Hartwiga”
(10—13).

CHIRURG., INTERN. NEURO­
LOG.: Prądnicka 37, POŁOZN. 1

GINEKOL.: Kopernika 23. OKU-
LIST.: Kopernika 17, GRUŹLICZY:
dla kobiet: Wola Justowska, dla

mężczyzn: Zakrzówek.
POGOT. MIL1C. tel. 0-7, STRAŻ

POZ. tel. 0-8 . POGOT. RATUNK.
tel. 0-9. POGOT. RATUNK. POD­
GÓRZE tel. 225-55. NOWA HUTA:

POGOT. MILIC. tel. 411-11,
GOT. RATUNKOWE tel. ‘

poZ. tel. 433-33 .

Grodzka 17. PI . Matejki 2,
Stalingradu 77, Senatorska 5,
nowicka 38. Borek Fał.: Zakopiań­
ska 69. Nowa Huta: Osiedle A-31,
BI. 3-B .

, PO-

422-22,

NA WTOREK:

Godz. 15.30 Dla dzieci ode. pow.
..Wąż Władka”. 16.15 Muzyka. 16.45
Dziennik. 17.00 Śpiewa Juliette
Greco. 17.15 Aud. aktualna. 17.35
. .Krakowiacy nad Bałtykiem”. —

18.25 ,.O problemach młodzieży”.
18.35 Muzyka i aktualności. 19.00
Wiadomości. 19.05 Uniwersytet Ra­
diowy. 19.15 Książ’'.!, które na was

czekają. 19.45 Recital skrzypcowy
Henryka Szerynga. 20.11 Grają or-

kiestry Jo® Los«a |

gata. 20.59 Aud.
21.00 Z kraju i ze

Kronika sportowa i
lizatora Sportowego,
kie^tra taneczna Victora Silvestra.

22.00 Opera w przekroju — a’’d. w

oprać. Józefa Kańskiego. 23.00 Mu­
zyka taneczna. 23.50 Ostatnie wia­
domości.

na Środę

X«viera Cu-
ośw tatowa.

śxvia'a. 21.27

wyniki Tota-
21.40 Gra or-

Godz. 5 30 Wiadomości. 5 .36 Mu­
zyka. 6 .30 Dziennik. 6.50 Gimna­
styka. 7 .00 Radio — Reklama. 7.30
Dziennik. 7 .50 Muzyka. 8 .30 Wia­
domości. 8.45 Muzyka. 0.00 Dla
dzieci aud. słowno-muz. P ."0 U-

twory Schuberta. 9 .95 ..Pełnym
płnscm o rorawach młodzi?żv”. —

10.00 Zesnół Melodyków. 10.?0 Poe­
tycki koncert żvczrń. 11 .13 Kon­
cert rozrywkowy. 11.45 7. cyklu:
Kalejdoskop hułniczy. 12 .05 Wia­
domości. ln.?n Fł men­
dle ludowe. 12 .30 ,.w:«dTM e^si^d-J

’-to siedzi” (powtórzenie). 15.00
Wiadomości.

X . —a t seKrotariat W-tt. sekretara odp. >S9-»3, datał miejski 1 N»wej Huty 313.48, S48-S4, daiM spertawy 543-58, dsial łączności I CiytelniKaroi
ADRRS REDAKCJI: Krakfrw, al. Wlślna *. n p. TKLBFONY.ro . kretariat, 48.zeeernla, 41-depe»xc. WYDAWCA: Krakowskie Wydawnictw* Frs.owe RSW „Frasa” Kraków, ul. Wiślna 2, tel. 85S-81. 5SS-41, 595-49
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Pomyślne wieści z Zabrza

Sowę rekordy Polski
FIŁIPOWNA I GĄSIOREK

ZDOBYWAJĄ
MISTRZOWSKIE TYTUŁY

w lekkiej atletyce
We Wrocławiu zakończyły

się tenisowe mistrzostwa Pol­
ski. W grze pojedynczej męż­
czyzn pierwsze miejsce zajął
Gąsiorek, który pokonał Piąt­
ka 6:2, 6:0, 5:7, 6:1, wśród ko­
biet zwyciężyła Fiiipówna wy­
grywając z Rylską 0:7, 6:1.

Dwudniowy mityng naszych lekkoatletów w Zabrzu przyniósł
kilka doskonałych wyników. Na pierwszy plan wysuwa się osią­
gnięcie Ruta, który w rzucie młotem wynikiem 66,85 m poprawił
własny rekord Polski o 99 cm. Poza nim nowy rekord Polski u-

stanowila Klimajowa w pchnięciu kulą — 15,33 m oraz sztafeta ko­
biet 4X100 m — 45,7 sel.

Ponadto w trzech konkurencjach
fkardzo wartościowymi wynikami
wyrównano rekordy Polski. Jani­
szewska w biegu na 80 m pnł —

11,0 sek., Richterówną na 100 m —

11,6 sek. oraz Król w biegu na

400 m ppł — 51,7 sek. Wynik lepszy
od rekordu krajowego osiągnął w

pchnięciu kulą Scsgórnik — 18.29

m, lecz niestety nie będzie mógł

Olimpijczycy
gromią
Dynsmo Zagrzeb

W sobotę piłkarska kadra olim­
pijska wysoko pokonała wicemi­
strza Jugosławii — Dynamo Za­
grzeb 6:3 (3:1). Bramki zdobyli, dla

kadry — I-Iachorek 3 oraz Strzykał-
Pohl, Brychcy po

namo — Liposinovic 2
beta 1. Sędziował p.
Warszawy.

1, dla Dy-
oraz Zam-

Majdan z

być uznany, gdyż osiągnięty zo­
stał w 9 kolejce rzutów. Niemniej
olbrzym z Zabrza wygrał konku­
rencję dobrym wynikiem — 18,06
metra.

Warto także zwrócić uwagę na

świetną formę kilku dalszych za­
wodników. sidło jest na najlep­
szej drodze do sprawiania w Rzy­
mie przyjemnej niespodzianki.
Rzucił oszczepem na odległość —

80,65 m. Otuchą napawały również1

starty Foika (21,0 sek. na 200 m),
Krzesińsklego (4,50 nr w tyczce)
oraz Rykowskiej (52,04 m w dys­
ku). Stosunkowo najsłabsze wyniki
uzyskali skoczkowie, co w dużej
mierze wytłumaczone jeś^ złym
stanem krótkiego rozbiegu.

W niedzielę Krzesińska skoczyła
6,02 m, Bibrowa 5,81 m a J. Szmidt
7,03 m. Ten ostatni startując w

swej koronnej konkurencji nie

przekroczył „nawet” 16 m i osią­
gną! „zaledwie” 15,66 rn przed Mal-

cherczykem 15,64 m. Z pozostałych
konkurencji na uwagę zasługują
jeszcze: wynik Kowalskiego na

m — 46,8 sek. oraz J. Szmidta
100 m — 10,5 sek.

400
na

------ 0------
*

Wczoraj nasza piłkarska kadra
fiarodowa grała w Vichy (Francja),
wygrywając z I ligowym zespołem
St. Reims 4:2. Bramki dla Polaków

zdobyli Liberda 2 oraz Zientara i
Baszkiewicz.

Zwycięstwa
Cracovii i Garbarni

w

W środę

Cracevia-Spartak

Piłkarze Garbarni rozegrali
Jaworznie towarzyskie spotkanie
z tamtejszą „Victorią”, wygrywa­
jąc 5:1 (2:0).

*

Piłkarze Cracovii pokonali w to­
warzyskim meczu Start Bielsko 4:2

(1:0). W 75 min. gry mecz został

przerwany na skutek burzy.

iv czwartek

W nadchodzącym tygod­
niu odbędą się w Krako­
wie dwa międzynarodowe
mecze piłkarskie. W środę
jedenastka Cracovii grać
będzie z pierwszoligowym
zespołem bułgarskim —

„Spartak:em“ (Wanna), a

w czwartek Wisła gsścić
będzie drużynę „Orłów” z

Chicago. Początek obu
spotkań o godzinie 13.

Gemie zwycięstwo

Przedolimpijskie starty leltatletów

przynoszą rewelacyjne rezultaty
Zbliżające się Igrzyska Olim­

pijskie dopingują wszystkich
sportowców do wzmożonego
treningu. Stąd też jesteśmy
świadkami wielkich wydarzeń
w światowej lekkoatletyce.
Solidna praca przynosi wspa­
niałe rezultaty. Ostatnio feno­
menalne wyniki osiągnęli lek­
koatleci Stanów Zjednoczo­
nych. Boston uzyskał w skoku
w dal 8,21 m, poprawiając o

8 cm rekord świata w tej kon­
kurencji należący do Owensa,
a ustanowiony przed 25 laty.
Nieder osiągnął w pchnięciu
kulą 20,06 m, a Connolly prze­
kroczył w rzucie młotem odle­
głość 70 m, osiągając 70,32 m.

Trzeci rekord świata uzyskali
Amerykanie w biegu sztafeto­
wym 4X440 y, osiągając czas

3.05,6. Wspaniałą formę zade­
monstrował również Babka,
który wynikiem 59,91 ys rzucie

dyskiem wyrównał rekord

świata, należący do naszego
zawodnika — Piątkowskiego.
Rekordy świata wyrównali

Spotaie spsrtoscśw
MRD i

Przez trzy dni bawili w Krakowie sportowcy głusi z NRD, któ­
rzy ze swoimi polskimi kolegami stanęli do zawodów lekkoatle­
tycznych i pływackich. Spotkania miały emocjonujący przebieg
i stały na wcale dobrym poziomie.

Mecz lekkoatletyczny zakończył
j się zwycięstwem Polaków 154:124.

} V7 konkurencjach męskich nasi re­
prezentanci wygrali 107:79, a w

konkurencjach kobiecych odnie-
| śliśmy zwycięstwo 47:45.

pływackie w ogólnej

Hutnika

Hutnik — Szombierki 3:1 (0:0). Bramki zdobyli: dla
Hutnika — Krupa w 69 oraz w 84 min. (z rzutu karne­
go), dla Szombierek Główka
p. Chwirut z Opola. Widzów

w 73 min. gry. Sędziował
ok. 5 tys.

®jrn Z występów krakowskich piłkarzy

Zawody
punktacji zakończyły się zwycię­
stwem zespołu gości 102:94. Zasłu­
ga w tym pływaków NRD, którzy
pokonali nasz zespól 67:42. Druży­
na kobieca Polski wygrała 52:35.

Spotkanie piłki wodnej (nie było
wliczane do punktacji meczu) za­
kończyło się zwycięstwem NRD
8:3 (5:1).

w Austrii Seria polskich znaczków pocz­
towych, związanych z Igrzys­
kami Olimpijskimi iv Rzymie.

Hutnik — Pajor, Król, Czep-
cr-.yk, Swierkosz, Wąchał (Baran;,
Piech, Kawula, Bernaś, Szydło,
Baran (Krupa), Kasprzyk.

Szombierki — Mainka,
Działach, Peszko, Sociera,

Przebywająca w Austrii piłkarska reprezentacja krakowskiej
ligi okręgowej przegrała w pierwszym meczu z reprezentacją
Wiednia (opartą na zawodnika »«h Ii-ligowych klubów Stadlau,
FC Wleń i Wienerfeld) 3:4 (1:1). Bramki dla gospodarzy zdobyli:
Bloc 2, Paukner i Moser po 1 a dla krakowian — Jagielczuk,
Sónntag i Bucki. W drugim meczu w Austrii krakowianie spot­
kali się ze „Schwechatem” wygrywając 4:0 (1:0).

— Tak jest — potwierdził doktor
przekonaniem. — Niemawtymnic
kłymi, głupimi, wiejskimi

Przy końcu tego zdania
musem.

— Spodziewałem się, że
łen sensacyjnych wiadomości na temat tego mor­
derstwa —■powiedział. — Ale widzę, że Scotland
Yard nie dba o sensacje.

— Nie mamy opinii ludzi, goniących za sensa­
cjami — odparł swobodnie Tanner. — Jesteśmy
takim sobie zwyczajnym departamentem. A jeżeli
pan pragnie mieć prawdziwe sensacje, to niech
się pan uda do Ministerstwa Finansów. Ale nie
będę już pana dłużej zatrzymywał i nudził. Wi­
dzę, że ma pan gościa. Tam czeka na pana pański
przyjaciel.

— Ach, pan ma na myśli proboszcza Hasting-
sa? Czy pan go zna?

Amersham rzucił to pytanie na pozór niedba­
le, ale inspektor wyczuł, że czai się za nim ukry­
ty niepokój. Gdy Tanner zaprzeczył ruchem gło­
wy, doktor ciągnął'dalej:

— To bardzo zabawny wiejski proboszcz. Dopo­
magam mu w uruchomieniu wymarzonego klubu
dla młodzieży wiejskiej. Ale a propos — czy to

prawda inspektorze, że owej nocy, kiedy popeł­
niono morderstwo w Marks Thornton, przebywał
tam jakiś notoryczny kryminalista? Słyszałem coś
c tym i byłem ciekaw czy pańskie dochodzenia
idą w tym kierunku?

Bill Tanner pomyślał o Briggsie i roześmiał się:
— Ńooo... Nie nazywałbym go „notorycznym

kryminalistą”. Raczej może...... pechowym krymi­
nalistą”. Nie, z jego osobą nie łączą się żadne po­
dejrzenia. To fałszerz pieniędzy, już kilkakrotnie
karany. Może się pan nawet zetknął z nim w In-

plotkami,
uśmiechnął

z głębokim
poza zwy-

się z przy-

przyjdzie pan tutaj pe-

Edgar Wallace

ponadto Simę w biegu na 100
m — 10,1 i Johnson w biegu
na 200 m (z wirażem) — S0,5.

Lekkoatletki radzieckie wy­
kazują również wspaniałą for­
mę. Podczas pożegnalnych za­
wodów w Moskwie (przed wy­
jazdem do Rzymu) Tamara
Press poprawiła swój własny
rekord świata w pchnięciu ku­
lą, osiągając 17,78 m. Skoczek

wzwyż Brumel pokonał wy­
sokość 217 cm ustanawiając
nowy rekord ZSRR i Europy.
Poprzedni wynosił 216 ern i
należał do b. rekordzisty
świata — Stiepanowa. Wspa­
niale spisuje się również Ozo-

lina, która po raz czwarty w

tym sezonie poprawiła oficjal­
ny rekord świata w rzucie

oszczepem, należący do jej ro­
daczki Kaledene. Tym razem

Ozolina uzyskała 59,47 m, po­
prawiając swój dotychczasowy
najlepszy rezultat o 7 cm.

*

Podczas meczu lekkoatlety­
cznego Węgry — Czechosłowa­
cja (który zakończył się w

konkurencjach męskich zwy­
cięstwem Węgrów 112:98, a w

konkurencjach kobiecych re­
misem 53:53) najwartościowszy
wynik uzyskał Węgier
Zsivotsky, który w rzucie
młotem osiągnął 69,53 m. Re­
zultat ten jest nowym rekor­
dem

brej
nież
wali
— Szecsenyi, który wygrał swą

konkurencję wynikiem — 58,82.

Europy. W bardzo do-
formie znajduje się rów-

jeden z największych ry-
Piątkowskięgo, dyskobol
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i

i
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Filok,
Kero­

pny (Główka), Główka (Herman),
Sobek, Wilim, Poloczek, Pośpiech.

Pierwsza połowa meczu upły­
nęła pod znakiem niezwykle ner­
wowej gry. Szybciej opanowali
swe nerwy piłkarze Szombierek, i
lecz gra jaką zaprezentowali w'

tym spotkaniu w niczym nie przy­
pominała dawniejszego drugoli-1
gowca. Spotkanie stało bowiem
na przeciętnym poziomie ligi o-

kręgowej.
Drużyna Szombierek górowała

nad zespołem Hutnika szybkością,
ale podobnie jak gospodarze, gra­
ła niedokładnie i chaotycznie. W

sytuacjach
pastnicy jej
dolność.

W drugiej
dy w ataku

Krupa obraz gry uległ zupełnej
Akcje piłkarzy nowo-

się sprawniejsze i

Gospodarze zwięk-
z ładnego zagrania
prowadzenie. Kil-

podbramkowych na-

wykazali dużą nieu-

połowie meczu, kie-
Hutnika pojawił się

zmianie,
huckich stały
groźniejsze,
szyli tempo i
a Laku zdobyli
kanaście minut później w okresie

znacznej przewagi Hutnika goście
uzyskali wyrównanie.

W Krakowie

jedno spottaie
licowe

Przewidziane na 21 bm. spotkanie
piłkarskie o mistrzostwo II ligi
Cra covia—Wawel Wirek przełożone
zostało na 9 września br. Zmiana
terminu nastąpiła na skutek proś­
by wniesionej do PZPN przez
Cracovię, która oddaje do repre­
zentacji Polski juniorów dwóch
zawodników I drużyny: Rewilaka
oraz Kowalika i wskutek czego
w mistrzowskim spotkaniu musia­
łaby wystąpić w osłabionym skła­
dzie. Tak więc w Krakowie odbę­
dzie się tylko jedno spotkanie pił­
karskie (o mistrzostwo II ligi)
Garbarnia—Wawel Kraków, które

rozegrane zostanie w sobotę 20
bm. o godz, 18,
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diach? Jak mi się zdaje, bawił pan tam jakiś czas?
On nazywa się Briggs.

Doktor Amersham potrafił opanować mięśnie
twarzy, nie mógł jednak wstrzymać uderzenia
krwi do policzków. Czerwoność ustąpiła po chwi­
li kolorowi żółtemu, by powrócić do jeszcze więk­
szej purpury. Przez moment inspektor Tanner nie
chciał wierzyć własnym oczom. Na wzmiankę o

tym drobnym fałszerzu taka reakcja u Amersha­
ma? Zdawało się lo czymś nie cio wiary, a jed­
nak — fakt!

— Nigdy się z nim nie zetknąłem — powiedział
wreszcie powoli doktor Amersham. — Nawet nig­
dy nie słyszałem tego nazwiska. Owszem, mie­
szkałem w Indiach pięć czy sześć lat, zapewne
jest to panu wiadome? Byłem w indyjskiej służ­
bie zdrowia. Była to jednak tak ciężka służba, że
z niej zrezygnowałem. Wahania walutowe, no i te

niesłychanie ciężkie warunki pracy.
Mówił trochę nieskładnie, szybko się jednak, o-

panował i już po chwili ukazał w uśmiechu oia-
łe zęby. z

— Ile razy będzie pan potrzebował ode mnie
informacji, inspektorze, proszę się nie krępovzać.
Bywam zwykle w domu — chyba, że wyjeżdżam
dwa lub trzy razy tygodniowo do Marks Priory. Pi-

I

Utrata bramki nie deprymuje
nowohuckich piłkarzy. którzy
nadal znajdują się w natarciu,
wypracowując kilka doskonałych
sytuacji. (Baz

'

poprzeczka wyrę­
czyła bramkarza Szombierek w o-

bronie groźnego strzału).
Jeden z ataków Hutnika zakoń­

czył się faulem Działacha na Ber-

nasiu, za ,co sędzia podyktował
rzut karny, z którego Krupa u-

zyskał
bierki

kują,
ulega

W

Hutnika wyróżnili się:
Swierkosz, Kawula oraz

pc przerwie Krupa. W
Szombierek jaśniejsze
stanowili; Główka, Sobek
karz Mainka.

Po odniesionym zwycięstwie
piłkarze Hutnika znajdują się na

pierwszym miejscu (w grupie IV

rozgrywek o wejście do II ligi)
mając r.a swym koncie 3 punkty,
przed Szombierkami 2 pkt. i Re-

sovią 1 pkt.
—

O wejście
do ligi okręgowej

zwycięską bramkę. Szom-

jeszcze raz zaciekle ata-

lecz wynik spotkania nie
zmianie.

ambitnie grającej drużynie
Król,

grający
zespole
punkty

i bram-

W spotkaniach piłkarskich o

wejście do ligi okręgowej Wanda

pokonała Szczakowianikę 2:1 (1:1)<
Obydwie bramki dla Wandy (w
tym jedną z rzutu karnego) zdobył
Ślusarczyk. Dla pokonanych jedy^
ną bramkę uzyskał Mazur.

W drugim meczu Z tego samego
cyklu Skawa Wadowice zremiso­
wała z Hutnikiem Ib 1:1 (1:0).
Prowadzenie dla Skawy uzyskał
Feldy. Wy równanie padło ze strza­
łu samobójczego.

W rozgrywkach prowadzi Hut­
nik Ib — 3 punkty przed Wieli-

czanką i Wandą po 2, Skawą 1 i

Szczakowianką 0 punktów.
--- - ----------

s-zemy wspólnie z lady Leba-non pewną książkę.
To właściwie jeszcze tajemnica i prosiłbym,, żeby
pan tego nie rozgłaszał, zwłaszcza nie zdradzi!
ranie przed hrabiną, bo mogłaby być niezadowo­
lona. Piszemy o heraldyce. Bo i ja jestem pewne­
go rodzaju autorytetem w tej sprawie, nie tylko
lady Lebanon.

Bill nie zadzwonił po windę, ale schodził powo­
li po schodach, zastanawiając się w duchu głębo­
ko nad kilkoma problemami.

Portier w hallu na dole uśmiechnął się do nie­
go, starając się ściągnąć go wzrokiem, ale Bill był
zbyt zamyślony.

Dziwna rzecz, że najgłówniejszym z tych pro­
blemów była owa „życiowa okazja”, która spowo­
dowała odwiedziny doktora Amershama w wio­
sce, w której proboszczem był Hastings. Zastana­
wiał się nad tym głęboko, a potem skierował myśl
na osobę Amershama, obiecując sobie w duchu,
że do tego pierwszego _ problemu wróci jeszcze
później. Bo i tu miał ciężki orzech do zgryzienia.
Czemu doktor tak się zaczerwienił, gdy Bill wy­
mienił nazwisko Briggsa? Co mogło łączyć małe­
go fałszerza banknotów, który większą część pra­
cowitego żywota spędził w więzieniu za fałszer­
stwo i podrabianie monet — z tym urzędnikiem
służby zdrowia w Indiach? I dlaczego z takim za­
pałem bronił opinii pani Tilling?

Jeżeli chodziło o to ostatnie zagadnienie, to łat­
wo je było wytłumaczyć. Najwidoczniej plotka,
łącząca ich dwa nazwiska — miała w sobie wiele
prawdy. Nie byłoby to nic dziwnego. Pani Tilling,
jak mówiono, była osobą wielce ponętną, a dok­
tor Amersham, o ile Bili się nie mylił, był męż­
czyzną wywierającym wielkie wrażenie kobie­
tach.

w telegraficznym &

WW ŚWICIE |
tycznych w Rzeszowie, Kola ba u-

stanowił rekord Polski juniorów
w rzucie dyskiem — 53,96 m.

© W Magdeburgu polska druży­
na reprezentacyjna w piłce ręcz­
nej doznała sromotnej porażki z

NR D 4:21.
® Lekkoatletyczny mecz kobiet

Holandia—Francja zakończył się
zwycięstwem Holenderek 68:43.

@ Angielski miotacz — Rowe,
uzyskał w pchnięciu kulą 18,25 m.

® W Trzyńcu zakończył się ko­
larski „Wyścig Przyjaźni”, w któ­
rym uczestniczyli czołowi zawod­
nicy czechosłowaccy i

Zwyciężył Bednarczyk (Polska),
który trasę o łącznej długości 616
km przejechał w czasie — 14 .35,02
godz.

© W międzynarodowych spotka­
niach piłkarskich „Orły” Chicago
przegrały z Legią Warszawa 1:8, a

Lechia Gdańsk uległa Spartakowi
Warna 3:5.

O We Wrocławiu odbył- się fi-
na-ł europejskich mistrzostw świa­
ta na żużlu o zakwalifikowani? się
do finału mistrzostw świata w

Wembley. Z Polaków prawo wy­
jazdu do Anglii zdobyło aż trzech
zawodników — Kaizer, Kwoczała i

Zyto.
© W Sachsenringu koło Karl

Marx-Śtadt rozegrane zostały ko­
larskie szosowe mistrzostwa świata
amatorów. Zwyciężył Eckstein
(NRD). Z Polaków najlepiej spi­
sał się Stanisław Gazda, który za­
jął trzynaste miejsce.

IV Bolonii

polscy.

Irzed® zwycięstwo
naszych koszykarzy

Nasi koszykarze biorący udział W

eliminacyjnym turnieju przedolim­
pijskim w Bolonii odnieśli duży
sukces. Po zwycięstwie nad Au­
stralią 115:65 i Izraelem 6S:53, po­
konali teraz Grecję 77:76 (36:36).
Spotkanie było nadzwyczaj zacięte
a zwycięstwo przyszło naszej dru­
żynie po ciężkiej walce. Najwięcej
punktów zdobyli dla Polski: Wi-
chowski 23 i Nartowski 20.

Po tym moczu nasza reprezenta­
cja zapewniła już sobie pierwsze
miejsce w 4 grupie i będzie grać w

finale turnieju o 5 miejsce, umo­
żliwiające start w Rzymie.

------ @-------

(Ciąg dalszy nastąpi)

W ostatnim ciągnieniu gry licz­
bowej „Toto-Lotek” wylosowano
następujące numery: 4, 14, 20, 34,
43, 44 orax iako numer dodatkowy
>- 32.


